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WIGILIA, KTÓRA NAJBARDZIEJ
ZYGFRYD KAZIMIERZ PAŁGAN 
- DYREKTOR ZAKŁADU 
PRZEROBU ZŁOMU METALI HUTA 
KATOWICE W  SWARZĘDZU

N ajbardzie j u tw iła  m i w  pam ięci W i­
gilia  z ro k u  1969, k tórą  spędzaliśm y  
z żoną, n ied ługo  po  ślubie, u  m oich  
rodziców  w  Praszce . T ak  się od tam ­
tego ro k u  składało, że za rów no  na W i­
gilię ja k  i Św ięta  B ożego  N arodzen ia  aż 
do tego roku, k iedy  po  ra z  p ie rw szy  
spędzim y te dn i w  Sw arzędzu , w y je ż ­
dżaliśm y a lbo  do dom u rodzinnego żo­
ny  do T a m o w a , a lbo  do m ojego  dom u  
rodzinnego w  Praszce.

D laczego  tam ta W ig ilia  z 1969 rok u  
tak m i u tkw iła  w  pam ięc i ? Z ap ew n e  
dlatego, że b y ła  to p ie rw sza  razem  
z żoną i całą m oją  rodziną. C o  działało  
ja k  m agnes ? N a  p ew n o  atm osfera do­
m u rodzinnego, stół w ig ilijn y  z d w u ­
nastom a p o traw am i w  tym  karp iem  
przyrządzonym  przez m am ę na sześć 
sposobów  ,a ja  bardzo  lu b ię  ryby .

Z  zupełn ie innych  p o w o d ó w  p am ię ­
tam  rów n ież  W ig ilię  1981 roku , k iedy  
na skutek w p ro w ad zen ia  stanu w o je n ­
nego w  Po lsce m usia łem  pozostać d łu ­
żej w  stolicy L ib an u  - Bejruc ie . U s ied ­
liśm y w  am basadzie  do w ieczerzy  bez  
choinki, bez opłatka. B y ło  nam  w szyst­
k im  po  p rostu  sm utno.

KSIĄDZ ZDZISŁAW ŁUNIEWICZ 
- PROBOSZCZ PARAFII 
POD WEZWANIEM MATKI BOŻEJ 
WSPOMOŻYCIELKI WIERNYCH

M oim  najp iękn ie jszym  w spom n ie ­
n iem  są W igilie , k iedy  jak o  student 
w raca łem  na  Św ię ta  do dom u rodzin ­
nego, do rodziców , którzy czekali na  
sw oich synów . B y ło  nas pięciu braci 
i każd y  z nas w raca ł ze sw o im i b agaża ­
mi, z radością do rodzinnego  dom u, do 
O jca i M atk i, k tóra  p rzygo tow a ła  W ie ­
czerzę, która się troszczyła, czekała, 
w y g ląd a ła  sw oich  synów , którzy  w ra ­
cali z różnych  k ie ru n k ó w  Po lsk i, bo  
w szyscy  studiow aliśm y. Spotkan ie  
p rzy  stole w ig ilijn ym  by ło  w ie lk im  
przeżyciem .

P rzede  w szystk im  w  naszym  dom u  
ten dzień b y ł dniem  w yciszenia. B y ło  
m ało  ro zm ów  , a M am a  zachęcała nas  
zaw sze do pracy, porządkow an ia . B y ł  
rów n ież  czas na  m odlitw ę. K ażdy  z nas, 
po  sw ojem u, taj jak  um iał, m odlił się.

P rzy  stole w ig ilijn ym  zaw sze p rze ­
m aw ia ł do nas Ojciec, życzył nam , aby ­
śm y by li zdrow i, abyśm y pam iętali 
gdzie m ieszkam y, abyśm y szanow ali 
w szystk ie wartości, k tóre zdobyw am y  
w  szkole i w ynosim y  z dom u rodzin ­
nego. M am a  zaw sze spokojna stała, 
oglądała, zaw sze w  oczach m ia ła  łzy. 
Ł z y  radości, bow iem  m iała w szystk ich  
sw oich  synów  p rzy  stole. Z  p otraw  by ła  
oczyw iście ryba , a  także nasza w y m a ­
rzona zupa  g rzy bo w a  oraz kutia, na  
którą  czekaliśm y.

T e  W igilie, k iedy  by liśm y studentam i 
i spotykaliśm y się w szyscy  w  rodzin ­
nym  dom u m ia ły  m iejsce w  latach 1963 
-  68.

ZDZISŁAW KACZMAREK 
- CZŁONEK ZARZĄDU MIASTA

B y ło  to w  ro k u  1979 lub  1980. K ilk a  
dni p rzed  Św iętam i B ożego  N arodzen ia  
nasz p ies w ab iący  się łk a  został po ­
trącony p rzez sam ochód. C ierpiał, a m y  
w ra z  z nim . W  W igilię, p rzed  w yjściem  
na pasterkę zam knęliśm y psa  w  p iw ­
nicy. N a  stole natom iast została spora

część w ik tu a łó w  przygotow anych  na 
kolację w ig ilijną .

G d y  w róciliśm y  z kościoła, w  pierw­
szej chw ili oniem ieliśm y, łk a  leżała 
obok  stołu p ilnu jąc  go, a ju ż  na  pierw­
szy rzut oka by ło  w idać , że po wydO' 
staniu się z p iw n icy  u rządziła  sobie 
niezłą ucztę. Pam iętam , że spróbowała 
w szystk iego  poza śledziam i w  oleju-

B y ło  to jedn ak  w  W igilię , a wi?c 
w  dniu, w  k tórym  w szyscy  sobie wszys­
tko w ybaczam y . D la tego  też łk a  me 
odczuła naszego gn iew u .

MIROSŁAW HOFFMAN

W ig ilia  i Św ięta  B ożego  Narodzenia  
od  dzieciństw a ko jarzą  m i się z czym® 
n iepow tarzalnym . Św ię ta  te m ą ją  w  so­
b ie m oc spraw czą  czyn ienia d obra  W0' 
k ó ł siebie. D la tego  też rokroczn ie w  Wi­
gilię dokonu ję  sw oistego „rachunku  
sum ien ia” . Zastanaw iam  się, co zrobi' 
łem  w  m iją jącym  ro k u  dobrego , a c° 
złego.

Zaw sze  staram  się pom agać  sobie 
i otoczeniu. M yślę , że i w  tym  roku 
udało  m i się zdziałać co nieco d la  r ° ' 
dzinnej K oby ln icy . Ż yczy łbym  każde' 
m u w  tej naszej now ej dem okracji’ 
ażeby  zaczął k ry tykę  od siebie, od  u p °' 
rząd kow an ia  sp ra w  i n ieporządków  _ 
w o k ó ł siebie, a dopiero  potem  żądam 8 1 
czegoś od P ań stw a  i w ładzy .

O d  lat o b serw u ję  narasta jący  wśród  
ludzi b rak  poszanow an ia  d la  w spólne ' 
go  dobra  i d la  cudzej w łasności. Zan ik8 
też, nad  czym  bardzo  u bo lew am , wśród  
m ieszkań ców  S w a rzęd za  i okolic, in­
stynkt społecznego działania.

ADAM  TRAWIŃSKI 
- WICEPRZEWODNICZĄCY 
RADY MIEJSKIEJ

W ig ilia  i B ożonarodzen iow e święt8 
ko jarzą m i się z w ig iliam i spędzanym 1 
w  dzieciństw ie u  babci, w e  W rześn i 
Z jeżdża ło  się w ted y  od  12 do 15 w n 8' 1 
cząt, by ło  gw a rn ie  i w eso ło . B y ła  te* 
ogrom na choinka i p ra w d z iw y  święty
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z ogromnym workiem prezen­

tów.

Babunia przygotowywała mnóstwo 
świątecznych przysmaków. Jako że by- 
ła Wyśmienitą kucharką —  smak tych 
Potraw, mimo upływu lat, pamięta pan 
Ądam do dzisiaj.

t A  najw ażn ie jsza  W igilia? To chyba  
> spędzona po ra z  p ie rw szy  w spó ln ie  

l  z°ną, w  G arbach , tuż po  ślubie, w  1982
roku!

Ar k a d iu s z  m a ł y s z k a , 
p ł o n e k  z a r z ą d u  m ia s t a

i K tórą W ig ilię  pam iętam  nąjbardziej?  

L hyba tę z 1986 roku .

D latego , że by ła  to m oja  p ierw sza  
Wspólnie z żoną spędzona W igilia

^  Swarzędzu.
A  p oza  tym , po  3-m iesięcznym  p ob y -  

cie w  areszcie, m og łem  w reszcie  nacńe- 
Szyć się atm osferą rodzinną i dłużej 
Pobyć z m oją  córeczką A gn ieszką , któ- 
ra Urodziła się w łaśn ie  w  1986 roku, 
^  lipcu, k iedy  p rzebyw a łem  w  aresz­
cie.

. W  tam tą W ig ilię  zrozum iałem  też, 
* jAirno n iezbyt d ług iego  przecież odoso­

b n i ą ,  co znaczy zn iew olen ie  i jak  

b a k u j e  wolność!

BURMISTRZ MIASTA I GMINY 
JACEK SZYMCZAK

W igilia  jest w y ją tkow ym  dniem  w  ro ­
ku . N ie  pam iętam  jak ie jś  jedn e j szcze­
gó lnej w igili. M am  jedn ak , k ilka, k tóre  
w  m oim  życiu są p ew n ą  cezurą.

W igilie  z m ego  dzieciństwa b y ły  naj­
piękniejsze. N astró j w ieczoru , choinka  
i  w  ogóle rytuał ja k i tow arzyszy ł p rzy ­
gotowaniom . B liskość przy j ś d a  g w ia z ­
dora, otrzym yw anien ie prezentów , to 
b y ły  p rzeżyda . O czy w iśd e  o stronę  
„inscenizycyjną” dba li rodzice. A b y  
stw orzyć p e łn ą  iluzję, gw iazdorem  by ł  
sąsiad, p rzeb ran y  w  tradycyjny  strój.

M am  w  pam ięci także p ierw szą  w ig i­
lię, po  ślubie. R azem  z żoną zasiadaliś­
m y  do w ieczerzy. M ia ło  to swoisty  
urok, św iadom ość, że k iedy  p rzy jdą  na 
św iat dzieci ja  będę  kontynuatorem  
tradycji.

O becn ie  dośw iadczam  innego rodza­
ju  w zruszeń. T eraz ja  m uszę zadbać  
o wszystk ie szczegóły. Pam iętam  
z dzieciństwa, że gw iazdorem  m usi być  
ktoś, kogo  dzieci nie znyją, d latego  
m oim  dzieciom  prezenty w ręczy  M iko ­
ła j ze spółdzielni akadem ickiej.

B y w a ły  rów n ież w ig ilie  sm utne, ale  
o nich się szybko zapom ina.

WICEPRZEWODNICZĄCY RADY 
MIEJSKIEJ LESZEK PRZEPIÓRA

M am  taką jed n ą  w igilię , k tórą  za ­
w sze  będę  pam iętał, chociaż by ło  to

ponad  30 lat tem u. P o  ślubie, na począt­
ku  grudn ia  urodziła  nam  się córeczka. 
N ie  m uszę m ów ić  ja k a  to by ła  d la  nas  
radość. N iestety  w  w ig ilię  zachorow ała  
i w  k ilk a  m iesięcy później zm arła. D z i­
siaj m ia łaby  30 lat.

T ak i dzień ja k  w ig ilia  najp rzy jem niej 
kojarzy  m i się z dzieciństwem . C ieszy ­
łem  się bardzo, stół, a  n a  n im  tradycy j­
nie 12 przepysznych  potraw , a później 
prezenty!

P o  kolacji, w ra z  z ko legą  p rzeb ie ra li­
śm y się za gw iazdo rów . Pam iętam , b ra ­
łem  p łaszcz m am y, w y w ra c a łe m  go  
podszew ką na w ierzch , p ilotka na g ło ­
w ę , bu ty  gu m ow e , a w  rę k u  ró zga  i na  
R ynek  do znajom ych dziewcząt, nie  
z prezentam i, a le z rózgą! Zna jom e  
dziewczęta otrzym ały  porc ję  batów , 
a m y zn ow u  na R ynek . Patrzę , a z p rze ­
c iw ka idzie gw iazdor, z k tórym  m ia łem  
„n a  p ień k u ” , n a  gon iłem  go  aż do rem i­
zy strażackiej.

Zakończen iem  tego szczególnego  
w ieczoru  b y ła  oczyw iście pasterka.

POSEŁ STANISŁAW KALEMBA

K tórą  W igilię  szczególnie zapam ięta­
łem?

W racam  do bestrosk iego  dzieciństw a  
w  latach pięćdziesiątych. M ieszka łem  
w tedy  z rodzicam i, trzem a siostram i, 
dw om a b ra ćm iw  gospodarstw ie  na  wsi. 
Śnieżna, m roźna zim a, m kn ące  konie, 
sanie, dźw ięczne dzw onk i zaw ieszone  
do końsk iej uprzęży . W yczu w a ło  się 
w  W ig ilię  podn iosły  nastrój, oczek iw a ­
nie na p rzyjście „N ad zw ycza jn ego  G o ­
ścia” .

B ez  w ie lu  s łó w  w szyscy  się dobrze  
rozum ieliśm y, staraliśm y się by ć  lepsi 
n aw zajem  do siebie. S taranne p rzyu go - 
tow an ia  w  gospodarstw ie , w  dom u, 
przygotow an ie  w ieczerzy  w ig ilijnej, 
zapach p ie rn ik ów  up ieczonych  przez  
m am ę, choinka skrom nie p rzystro jo ­
na, stół ze śn ieżnym  obrusem , łam an ie  
opłatkiem , życzenia, w ieczerza. K o lę ­
dy śp iew ane razem  przez wszystk ich,
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gw iazd o r z podarkam i i rózgą, specja l­
ne k o lo row e  opłątki d la  zw ierząt.

Po tem  zaśn ieżona d roga  p rzy  isk rzą ­
cym  gw iazd am i n iebie szliśm y na pas ­
terkę. Sz liśm y tak  ja k b y  do Betle jem . 
K ośció ł pe łen  ludzi, duży  żłobek, 
a w  ż łobku  na  sianie M a łe  Dzieciątko  
i „W śró d  nocnej ciszy” . K ażda  W ig ilia  
to n iepow tarza ln e  przeżycie

Pam iętam , że w ted y  na choinie by ły  
zaw ieszone cukierki, specja ln ie b łysz­
czące, choinkow e, ja k  w y jada liśm y  
i w is ia ły  ty lko  papierk i.
N astępne w igilie , k tóre  szczególnie  
u tk w iły  m i w  pam ięc i to:
- ta, k tórą  by łem  ju ż  w e  w łasne j rodzi­
n ie w  1973 r., po  za gn iazdem  rodzin ­
nym
- następne, w  których  po  raz  p ie rw szy  
b y ła  córka, potem  syn
- następne, k iedy  w  rok u  w ig ili straciło  
się najbliższych, teścia, ojca, znajo ­
m ych  i ich b ra k  p rzy  stole w ig ilijnych .

T egoroczna w ig ilia  też będzie szcze­
gó lna. Z ab rak n ie  teściowej, z którą  
m ieszkaliśm y przez ostatnie k ilk anaś­
cie lat.

Jak zw y k le  będzie jedn o  w o ln e  m ie j­
sce , na k tóre  w ra z  z rodziną zaprasza­
m y  kogoś, kto m ia łby  spędzić w ig ilię  
sam.

Jedno jest n iezm ienne. T en  sam  P an  
Jezus w  żłobku , taki ludzk i w  ubóstw ie, 
dla  k tórego  zabrak ło  m iejsca w  gos­
podzie. J edn akow y  d la w szystk ich  - dla  
ciebie i d la  m nie, a  m oże bardzie j d la  
tych biednych , bezdom nych , bezb ron ­
nych.
I ten sam  ciepły, życz liw y  rodzinny  
nastrój. Jak to przen ieść na  pozostałe, 
w szystk ie dni do następnej W igili.

SWARZĘDZANIŃ ROKU 1993 
- LECHOSŁAW RUTASKI

W igilia ! K ażda  jest n iepow tarzalna. 
Te, które ciągle tk w ią  w  pam ięci są 
zw iązane z dzieciństwem . W ted y  w szy ­
stko by ło  proste, p iękne. L u b iłem  
szczególnie okres tuż p rzed  świętam i. 
U b ie ran ie  choinki to by ła  nasza sp ra ­
w a . O jciec u staw ia ł d rzew ko , a ozdoby  
w iesza łem  z braćm i.

M am a by ła  znakom itą kucharką, 
z gó ry  by ło  w iadom o, że p o traw y  będą  
wyśm ienite! D o  tradycji n a leżała  zupa  
rybna, a po w ieczerzy  m am a uk ładała  
z g ło w y  ka rp ia  narzędzia tortur C h rys­
tusa. Jako  m ały  chłopiec nie m ogłem  
się nadziw ić, kto p o w k ład a ł w  g ło w ę  tej 
ry by  te narzędzia? W ie lk a  szkoda, że 
nie zapam ięta łem  ja k  m am a to w szyst­
ko robiła.

Dzisiaj jest inaczej. W łaśc iw ie  w ig ilię  
obchodzę dw ukrotn ie. P ie rw sze  łam a­
nie opłatkiem  czynię ze w szystk im i 
m oim i p racow n ikam i i przyjaciółm i, 
następnie zjadam y tradycyjnego k a r ­
pia.

D ru gą  w ieczerzę spożyw am y  razem  
z rodziną, a lbow iem  w ieczór należy  do 
m oich najbliższych. T ak  jest co rok u  od  
przeszło  dw udziestu  lat!

JANUSZ ŚLIWOCKI 
- PREZES ZARZĄDU 
SWARZĘDZKICH FABRYK MEBLI SA

P rzynam , że takiej jednej, szczegól­
nej W igilii n ie m am  w  sw ojej pam ięci. 
Jest to w  ogrom nym  stopniu rodzinny  
w ieczór. O w szem , na  nastrój ogrom ny  
w p ły w  na sytuacja w  firm ie oraz w  k ra ­
ju . C h yba  w szyscy  w  ten w ieczór stara­
m y się odizo low ać od zew nętrznych  
prob lem ów , a e legancko nakryty  stół 
z potraw am i jest czym ś, w łaśn ie  w  tym  
dniu, oczywistym .

O sobą, k tóra  tw orzy  ten n iepow ta­
rza lny  nastrój je t M atka. T ak  jest 
w  w iększości dom ów . Stó ł w ig ilijny  
łączy nas, jest po  p rostu  inny niż przez  
pozostałe dni w  roku..

Choć atm osfera p rzy  stole m oże być  
co roku  inna, ale tradycja pow oduje , że 
m y sam i jesteśm y tego dnia inni. 
Sk łonn i do refleksji, ro zm ów  na w ie le  
tem atów .

Co roku  W igilii tow arzyszy  z jednej 
strony radość, bo  cz łow iek  m a św iado ­
mość, że da ł z siebie firm ie tyle, ile  
m ógł. N ie  m ożna się jedn ak  uw o ln ić  od  
m yśli, że poza firm ą ju ż  ktoś inny w  go ­
spodarce u k łada  karty.

B ez  w zg lęd u  na w ie le  uwarunkowań  

zew nętrznych  W igilia  b y ła  i jest dla 
m nie św iętem  rodzinnym , z nastrojową 
atm osferą, chw ilą  na uw o ln ien ie  się o® 

stresów .

Z a ró w n o  w  dom u R odziców , jak  i we 
w łasnym , w ig ilijn y  stół w y g ląd a  podo­
bnie. Jeżeli ty lko jest to m ożliwe, t° 
staram  się W R A Z  Z  R O D Z IN Ą  Wigili? 

spędzić u  M atki.

BOGDAN NOWACKI 
- CECHMISTRZ CECHU STOLARŃ 
SWARZĘDZKICH

N ajba rdz ie j u tk w iła  m i w  p am ifcl 
W ig ilia  1981 roku . W  k ra ju  ob o w iązy- 
w a ł stan w o jenny , n ie m ożna by ło  swo­
bodnie się poruszać, odb iorcy  m eb li me 
m ogli po  n ie przy jechać z czym  wiązał 
się w ręcz  pusty  portfel. Zapow iada ła  

się n ap raw d ę  skrom niutka W igilia .

W yp łac iłem  p racow n ikom  pieniądze 
i z resztką jadąc  do dom u, a miesz­
k a łem  w ó w cza s  w  Poznan iu , w stąp1'  
łem  na R yn ek  W ildeck i. W szed łem  do 
jedn ego  ze sk lep ików  i patrząc na  szali­
ki, chustki zastanaw ia łem  się, czy wy­
starczy m i p ien iędzy  na  zakup  choćby 
drob iazgów .

Sto jąca za ladą  kob ieta  popatrzy ła  na 
m nie i zapyta ła  - p ro b lem y  ? T ak  - od­
pow iedzia łem . A  co p an  rob i - kon­
tynuow ała . P ro d u k u ję  m eb le  - odpar­
łem . T o  św ietn ie - pow iedzia ła . W łaśn ie 
szukam  m ebli. P roszę  zaczekać, za pół 
godziny zam knę sk lep  i po jedziem y je 
zobaczyć.

B y ła  godzina 14, m oże 15-ta. P rzy je ­
chaliśm y do Sw arzędza , p an i zobaczyła  
m oje m eble , w y b ra ła  kom plet, zapłaci­
ła, a term in  d ostaw y  ustaliliśm y na tuż 
po  Św iętach .

M ia łem  w  kieszen i p ien iądze, w róc i­
łem  do Poznan ia , zrobiłem  zakupy  i po ­
czu łem  się znacznie spokojniej.

t

T
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IRENEUSZ GOLOA. o lim p ijczyk z 1980 roku z Mosk- czas Irena Szewińska. N a  nią 
WY. jeden z najlepszych m łociarzy Polski, 12 razy b ił kierowały się flesze reflekto- 
rekord kraju. Zrezygnował z kariery będąc na samym rów. Japończycy kochali ją, 
szczycie. Zdecydowały względy rodzinne. podziwiali. Były  Związek Ra-

atmosfera panowała w  A te­
nach na M istrzostwach Euro ­
py —  wspomina. Tam  zajął 
4 miejsce, tam był wzięty na

SPORT - PRAWIE W SZYSTKO
Czy tamta decyzja była słu- 

szna, nie warto się dziś za­
stanawiać —  m ówi. N ikt nie 
po&iie czasu. W tedy było to, 

mU się zdawało jedyne  
"ujście. W oli rozm awiać  
0 sporcie, rodzinie.

W Swarzędzu. Trenowała  
Pchnięcie kulą. Ona tylko 
P o m k n ę ła  przez sport 

śmieje się. A le  m iała w  so­
wę coś, co go szczególnie zafa­
scynowało. Oczy. Stworzyli 
gaikiem niezłą rodzinę. M ąją  
|rzy córki. Najstarsza m a 18 
J*t i już pracuje. Najm łodsza  
tPa zdjęciu z tatą) dopiero 
trzy. Średnia uczy się jeszcze 
W podstawówce. M a 12 lat 
1 trenuje koszykówkę  
W „Trójce” —  wyznaje z du- 

I tak w racam y do sportu.

Dzięki niemu zwiedził spo- 
ry „kaw ał” świata. B y ł w  Ja­

ponii. Tam  dopiero zobaczył 
jak  ludzie mogą żyć. Pamięta 
doskonale zatłoczone ulice 
Tokio, trzypoziomowe auto­
strady i wspaniałych ludzi. 
W  ekipie polskiej była w ów -

dziecki zwiedził wszerz 
i wzdłuż. Finałem sportowych  
eskapad była olimpiada, którą 
zbojkotowały prawie wszyst­
kie państwa kapitalistyczne. 
—  Nie zapomnę tej atmosfery 
nienawiści panującej na sta­
dionie. Olimpijczyk spoza eki­
py ZSRR  był wygwizdywany. 
Kibice klaskali tylko jak  poja­
w iali się ich zawodnicy. To 
właśnie dlatego Kozakiewicz 
pokazał im po złotym skoku 
sławetny gest. Rosjanie jak  się 
później dowiedzieliśmy ot­
wierali bram y stadionów, by  
wywołać ruch powietrza, kie­
dy ich oszczepnik stawał na 
rozbiegu. Zresztą sędziowie, 
mimo międzynarodowej klasy 
też starali się ułatwić życie 
zawodnikom gospodarzy. Te­
lewizja radziecka pokazywała  
tylko swoich. N ie ważne jakie  
zajęli miejsce. Zupełnie inna

kontrolę antydopingową. Nic 
dziwnego. Rzucał wówczas  
jak  w  transie. Przekraczał 
swoje rekordy. Sześć rzutów  
młotem padło niedaleko sie­
bie. B y ł w  formie. Trener zło­
żył mu gratulacje po miesiącu. 
Już w  Poznaniu. Po  wynikach  
kontroli dopingowej. N ie w ie ­
rzył, że Ireneusz Golda może 
zająć tak wysokie miejsce.

Te sukcesy nie przyszły łat­
wo. Ciężko harow ał na świet­
ne wyniki. Codziennie po kil­
ka godzin. N a  zgrupowaniach  
treningi odbywały się dw a ra­
zy dziennie. M usiał być do 
dyspozycji bez względu na po­
rę. Często święta spędzał poza 
rodzinnym domem. A le  nie 
żałuje. Sport dał m u wiele. 
Bez niego byłby innym czło­
wiekiem. (Iz)

O TW Ó RZCIE  
SWOJE SERCE

M i e s z k a ń c y

S W A R Z Ę D Z A !
. Zarząd Gminy Swarzędz zwraca 

Sl? z gorącym apelem o pomoc w re­
alizacji filmu o Swarzędzu. Istnieje 
Puna potrzaba stworzenia aktual- 
nego dokumentu filmowego, adre­
sowanego zarówno do mieszkań- 
c°w naszego miasta, jak i do part­
nerów kulturalnych i gospodar- 
c?ych w kraju i za granicą. Realiza- 
cJa takiego filmu jest przedsięwzię- 
*̂em kosztownym, na jego ostatecz­

nym kształcie w znacznej mierze 
seważą możliwości finansowe reali­
zatorów —  miejscowego zespołu 
Powołanego przez Zarząd. Realiza- 
torzy filmu będą wdzięczni za wsze- 
*** rady, sugestie, udostępnienie 
Pamiątek rodzinnych związanych 
* historią miasta itp. Prosimy o kon­
takt w tęj sprawie z członkiem Za­
jadu, p. A. Małyszką — Urząd 
Miasta i Gminy Swarzędz, Rynek 
1 Apelujemy o wsparcie finansowe 
naszej inicjatywy. Wpłaty prosimy 
kierować: Urząd Miasta i Gminy 
Swarzędz WBK filia Swarzędz 
“56312—84— 189—99 z dopiskiem 
“Film”. Zarząd Gminy

Tradycyjnie 10 SD H  „ Zo- 
cAy” im. Batalionu Zośka 
w dniu 22.12.94 o godz. 12.00 
°dbierze Święty Ogień z Ko- 
jńendy Chorągwi Wielkopols­
kiej.

W  swarzędzkim Domu Har- 
nerza ogień przyjmować bę­
dziemy o godz. 13.00.

Zapraszamy przedstawicieli 
^szystkich drużyn, przyjaciół, 
dzieci z rodzicami i rodzeńst­
wem. Niech Betlejemskie 
światło Pokoju dotrze do

M AR K ET  „ SM ” zaprasza 
wszystkie osoby samotne na 
wspólną wieczerzę wigilijną 
w  dniu 24 Grudnia godz. 18.00 
w  Centrum Handlowym oś. 
Kościuszkowców 13 I piętro.

Natomiast od godz. 19.00 za­
praszamy wszystkich mieszka­
ńców.

Kochani ! Przyjdźcie. Bez 
Was nie ma nas.

Nasze wszystkie serca biją 
głośno. Nie tylko w  pomaganiu 
innym, a także w  poczuciu, że 
w  ten jeden dzień wigilijny jes­
teśmy ogromną grupą przyja­
ciół

Bądźcie z nami 24 grudnia od 
godz 18.00 - 21.00.

wszystkich domostw, niosąc 
radość i nadzieję z wydarzenia 
Bożego Narodzenia.

Czuwaj I 10 SD H  ,, Zochy”
Regulamin Sprawności Har­

cerskiej ST R AŻN IK  B E T LE ­
JEM SK IEGO  ŚW IA T ŁA  P O ­
KOJU.

Wymagania:
1. Poznał historię i legendę 

światła z Betlejem. Wie, jakimi 
drogami dociera ono do pols­
kich drużyn.

Przynieście opłatek, zaśpie­
wam y wspólnie kolędy !

Pamiętajcie będą z nami lu­
dzie, których nie stać na za­
stawienie stołu świątecznego. 
Otwórzcie swoje serca I. Prosi­
my o pomoc I Przyjdźcie i złóż­
cie na nasz wspólny stół drob­
ny dar z Waszego stołu wigilij­
nego.

W  wieczerzy wigilijnej wez­
mą udział Księża Parafii Matki 
Bożej Miłosierdzia z oś. Koś­
ciuszkowców.

Oczekujemy Was 24 grudnia 
w  wigilię godz. 18.00.

M AR K ET  „SM " I piętro

2. Przekazał wiadomości 
o świetle swojej rodzinie, szko­
le, drużynie.

3. Pełnił wartę przy świetle 
w  harcówce, szkole, hufcu.

4. Przekazał Betlejemskie 
Światło Pokoju wraz z życze­
niami świątecznymi innym ha­
rcerzom, rodzinie, osobom sta­
rszym itp.

Uwaga: Kolorystyka spraw­
ności: na niebieskim krążku fil­
cowym żółty haft.

Zagonieni w  szale przed­
świątecznych zakupów, przy­
gotowań do zastawienia stołu, 
nie powinniśmy zapominać 
o chwili relaksu, oddechu.

W  przedzień Wigilii, tj. w  pią­
tek 23 grudnia, po południu 
mamy szansę na mały oddech, 
a być może i wygranie nagrody 
w  jednym  z licznych konkur­
sów. Do tego na scenie przez 
5 godzin będą występowali ar­
tyści estradowi, a wiele firm

WYGRAJ
PREZENT
zaprosi do degustacji swoich 
wyrobów.

To wszystko czeka na nas 
w Euro Trans Center właśnie 
w piątek 23 grudnia w godzi­
nach od 14 do 19-tej.

N a scenie zobaczymy m.in. 
zespół D U O  SW EET, Macieja 
Szpalika, zespół N E W  R EAC - 
TION, Wiesława Szopka, Bar­
barę Małyszka, Natalię Meyer, 
zespół Boryna.

Festyn zatytułowano 
„Świąteczne nastroje”, co 
w przeddzień Wigilii nie wy­
maga uzasadnienia. Ode­
tchnijmy przez kilka godzin, 
a może, przy odrobinie szczęś­
cia uda się Państwu w kon­
kursach wygrać cenne nagro­
dy, które pod choinkę są jak  
znalazł.

(rl)

BETLEJEMSKIE ŚWIATŁO POKOJU ‘ 94
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G rota  narodzenia C hrystusa

sów cesarza Justyniana. To tu; f  
taj przyszedł na świat malenk 
Chrystus.

Wąskie schody prowadzą do 
wykutej w  skale groty. P_*erW’ 
szym zaskoczeniem dla Euro­
pejczyka jest owa grota. Nam 
stajenka kojarzy się z dreW- 
nianą szopką z siankiem, sta­
jenka, w  ktróej urodził się 
Chrystus jest e grotą, a sam 
miejsce oznaczone jest srebrną 
gwiazdą.

Dzisiaj Bazylika jest w V°' 
siadaniu Cerkwi Prawosław­
nej. Obok jest kościół francisz­
kański, w  którym odbywają sit 
nabożeństwa.

Betlejem jest w  60% zamie­
szkałe przez Arabów , wśrom 
których są również katolicy 
W  tym kościele, po mszy mto1o 
dziewczyna arabska, łam^ • 
się z wszystkimi chlebem! CO 
miasto chlebal

Przed Bazyliką królują 
wszechobecni arabscy handla­
rze dewocjonaliami. „One do­
lar, one dolar” . Za jeden „u" 
śmiech prezydenta Washingt0'

Z  W Ę D R Ó W K I P O  Z IE M I ŚW IĘTEJ
Ziemia Św ię ta, zwana Palestyną, to  obecnie Izrael. 

Jest to  konglom erat narodowości, ku ltu r, wyznań. 
Odkąd pamięć ludzka sięga, stale była nękana w o j­
nami. Dzisiaj jes t podobnie. A rabow ie  i Żydzi ciągle 
walczą. Terroryzm , okru tny  rodzaj w a lk i, którego o fia ­
rami są ludzie przypadkow i. M im o tego tysiące p ie lg ­
rzym ów  z całego św ia ta , zwłaszcza w  okresie Bożego 
Narodzenia i W ie lk ie jnocy zdąża do m iejsc ku ltu  Chry­
stusa i Jego M a tk i M arii z Nazaretu.

NAZARET - CZYLI 
MIASTO OBROŃCÓW

W  tym mieście szczególną 
czcią otacza się Bazylikę Zw ia­
stowania. Została ona zbudo­
wana nad grotą, w  której mie­
szkała Maria. Tutaj Archanił 
Gabriel zwiastował Pannie 
Maryji, że pocznie i urodzi Sy­
na Bożego. Obok groty znaj­
duje się kościół dolny, gdzie 
odbywają się msze święte.

D w a  tysiące lat temu Naza­
ret liczył kilkadziesiąt grot

—  domów. Z  tego miasta brze­
mienna Maria wraz z Józefem 
udała się do Betlejem, ponie­
waż był zarządzony spis ludno­
ści.

BETELJEM - CZYLI 
MIASTO CHLEBA

Po hebrajsku Beteljem zna­
czy miasto chleba! Czyżby to 
było dziełem przypadku? 
Wszak w  tym mieście urodził 
się Chrystus, a my chrześcija-

G rota  Z w ia s to w a n ia .

nie do dnia dzisiejszego spoży­
wam y ten Święty Chleb!

Bazylika Narodzenia. Wszys­
cy chrześcijanie roszczą sobie 
do niej prawo. Wielokroć nisz­
czona i odbudowywana. Do na­
szych czasów w  głównej nawie 
zachowały się kolumny z cza-

na” można nabyć pocztówki, 
różańce, czy inne pamiątki.

Drugim  zaskoczeniem jest 
brak znanych nam dekoracji 
świątecznych. Jedyną oznak? 
zbliżających się świąt s? 
wzmocnione patrole wojsko­
we.
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Synagoga, w  k tó re j nauczał C hrystus.

Dwieście metrów od Bazyli­
ki na stoku pasą się owce. Tak  
samo jak  2000 lat temu. W  tym  
Pńejscu,, anioł pasterzom mó­
wił"...

Ga l il e a
Na tej ziemi Chrystus roz- 

Począł swoją działalność. Tu  
Pad jeziorem Genezaret zna­
lazł pierwszych uczniów.

.Dzisiaj w  Kafarnaum odsło- 
ni§te są fundamenty domu, 
^  którym mieszkał Szymon 
*Wany Piotrem. Tu Chrystus 
Uzdrowił jego teściową. Nad ty- 
Pai wykopaliskami wzniesiony

jest kościół w  kształcie łodzi. 
Obok ruiny synagogi, w  której 
nauczał Jezus.

Kana Galilejska, to miejsce 
cudownego przemienienia wo­
dy w  wino. Kościół Cudu w  Ka­
nie zbudowany jest na świątyni 
bizantyńskiej. Odnalezione in­
skrypcje świadczą, że w  tym 
miejscu znajdował się dom go­
dów. Ta cudowna przemiana 
była pierwszym znakiem bos- 
kośd  Jezusa.

Nad jeziorem Genezaret 
wznosi się Góra Błogosła­
wieństw. Z  jej szczytu Chrys­
tus swoje prawo nowego króle­

Je* io ro  Genezaret.

stwa. „Błogosławieni ubodzy 
w  duchu, albowiem do nich 
należy królestwo niebieskie.

Po całej Galilei rozsiane są 
miejsca związane z życiem 
Chrystusa. Nad brzegami G e­
nezaret w  Tobdze Zmartwych­

fakcie Jezus udaje się na pus­
tynię judzką. Po czterdziestu 
dniach postu w  górach otacza­
jących Jerycho Chrystus jest 
pierwszy raz kuszony przez 
szatana, który „ukazuje M u  
wszystkie królestwa świata” .

Rzeka Jordan  w  gó rnym  biegu.

wstały Chrystus ustanowił P io ­
tra Głową Kościoła. W  kaplicy 
Prymatu znajduje się kamień, 
na którym Chrystus łamał 
chleb. W  pobliżu płynie rzeka 
Jordan, w  wodach, której św. 
Jan ochrzcił Jezusa. Po tym

Było to na Górze Kuszenia. 
Dzisiaj w  tym miejscu znajduje 
się klasztor, a u podnóża góry  
rozciągają się piękne sady ba­
nanowe.

Galilea to żyzna równina 
rozciągająca się po obu stro-

D rzew o o liw k o w e  liczące ponad dw a  tys ią ce  la t.
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Getsenani - O gród O liw n y . Skała, na k tó re j m o d lił się C hrystus.

nach jeziora galilejskiego, zwa­
nego też Morzem Tyberiackim. 
Na tych terenach jest wiele ko­
ściołów w  miejscach działalno­
ści Chrystusa, a opiekę nad ni­
mi sprawują Franciszkanie. 
Dlaczego właśnie oni? Otóż św. 
Franciszek z Asyżu po przyjeź- 
dzie do Ziemi Świętej, wtedy 
znajdującej się pod panowa­
niem arabskim, udał się boso 
do pałacu sułtana z prośbą aby 
ten pozwolił mu odwiedzić 
miejsca związane z życiem 
i działalnością Chrystusa. Stała 
się rzecz dziwna. Okrutny suł­
tan wzruszył się ubóstwem  
i pokorą założyciela zgroma­
dzenia franciszkańskiego, nie 
tylko pozwolił mu udać się do 
tych miejsc, powiedział, że jeśli 
chce to może tutaj pozostać na 
stałe. Tak się stało! Od tamtych 
czasów Franciszkanie są na 
Ziemi Świętej i to oni sprawują 
pieczę nad wszystkimi Święty­
mi miejscami dla katolików.

JEROZOLIMA - CZYLI 
MIASTO POKOJU

To miasto jest ostatnim miej­
scem ziemskiej działalności 
Chrystusa

Góra Oliwna. W  jej gajach 
Jezus pierwszy raz patrzył na 
święte miasto. Patrząc zapła­
kał nad losem Jerozolimy. 
W  pięknym ogrodzie, wśród  
drzew oliwnych zbudowane 
jest sanktuarium w  kształcie 
łzy. Kościołem opiekują się 
oczywiście Franciszkanie. M i­
łym zaskoczeniem jest obec­
ność poznańskiego zakonnika 
z Garbar.

Kręta, spadzista, kamienista 
droga, którą w  Niedzielę P a l­
mową Chrystus jedzie na osioł­
ku przez Złotą Bram ę (obecnie 
zamurowana) do Jerozolimy.

Tak zaczęło się spełniać prze­
znaczenie!

W ieczernik. Prowadzą do 
niego schody z czasów macha- 
bejskich, te same po których 
szedł Pan! W  tym miejscu po 
Ostatniej Wieczerzy ustanowił 
Przenajświętrzy Sakrament.

Getsam anL Piękny Kościół 
Narodów, wśród drzew oliw­
nych. Są tu takie, liczące ponad 
2000 lat! Niemi świadkowie poj­
mania Chrystusa! W  kościele 
przed ołtarzem znajduje się 
skała otoczona koroną ciernio­
wą. N a  niej modlił się Chrystus.

W  Kościele Narodów  jest pię­

kny akcent polski, mozaika 
przedstawiająca Matkę Boską 
Częstochowską.

V IA  D O LO R O SA  - Droga  
Krzyżowa zaczyna się wśród  
ruin pałacu Piłata. Tu Chrys­
tus został skazany na śmierć. 
W  każdy piątek, Franciszkanie 
wraz z setkami pilgrzymów, 
krętymi, pnącymi się pod górę 
uliczkami starego miasta idą 
drogą po której szedł Chrystus 
dźwigając krzyż! V ia Dolorosa 
prowadzi dzielnicą zamieszka­
łą przez Arabów. W  czasie pro- 
ceąji odbywa się tutaj narmal- 
ny handel. Towary są wyłożo­

Ściana Płaczu.

ne przed maleńkimi, koloro­
wym i sklepikami. Bazyliką 
Grobu Świętego jest również 
usytuowana na tym terenie. 
A by  uniknąć zadrażnień na 
czele procesji dostojnie kro­
czy, w  fezie, Kawas zwany ró­
wnież Mazziere.

G O LG O T A . Miejsce męcze­
ńskiej śmierci, w  Bazylice Gro­
bu Świętego. Ołtarz znajduje 
się na pękniętej skale, a przed 
nim jest otwór, w  którym był 
wbity krzyż!

Po zejściu węskimi schoda­
mi, w  tejże Bazylice jest ka­
mień, na którym namaszczono
olejami ciało Chrystusa. Kilka 
metrów dalej znajduje się osta-; 
tnia staąja Drogi Krzyżowej 
—  Grób Chrystusa.

Zaskoczeniem dla nas są od­
ległości ostatnich stacji Męki 
Pańskiej. Wiele z nich jest w  je­
dnym kościele —  Bazylice 
Grobu Świętego.

Jerozolima, miasto święte 
nie tylko dla chrześcijan, ale 
dla Żydów i Arabów . Dlatego 
w  nim gromadzi się tyle namię­
tności i sprzecznych intere­
sów.

Ś C IA N A  P Ł A C Z U , to zacho­
dnia ściana zburzonej świąty­
ni. Przed nią gromadzą się tłu­
my Żydów. Dlaczego tak się 
nazywa? Ponieważ Rzymianie 
tylko raz w  roku pozwlali ży ­
dom przyjść do Jerozolimy, 
a więc nic dziwnego, że płakali. 
Dzisiaj przed murem stoją 
i modlą się setki Żydów, zaś 
wyznawcy (mężczyźni) innych 
religii podchodząc do ściany 
otrzymują (jak w  każdej żydo­
wskiej świątyni) papierowe 
„mycki” . Dlaczego? Nakrycie 
głowy oddziela to co boskie od 
tego co ziemskie. Żydzi jako 
naród są szalenie pragmatycz­
ni, dlatego w  tysiącach szczelin 
umieszczają karteczki, na któ­
rych wypisują prośby do Boga-
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Je rycho  - dom  A ra fa ta .

Największą żydowską świętoś­
cią jest G rób Dawida. Tu przy­
bywają się modlić ludzie z całe­
go Izraela.

Jest w  Jerozolimie miejsce 
upamiętniające X X  wieczną

Handel w  Izraelu odbywa się 
przez okrągły tydzień. Dzieje 
się tak dlatego, że Muzułmanie 
świętują w  piątek, Żydzi w  so­
botę, a katolicy wiadomo 
w  niedzielę.

Kam ień namaszczenia C hrystusa przed złożeniem  do g robu.

Golgotę —  miliony pomordo­
wanych przez hitlerowców Ży­
dów. To pomnik Holocaustu 
—  Jet Washem, park pomnik. 
Wśród 10.000 drzew, które sa­
dzili ludzie ratujący Żydów, 
1.600 posadzili Polacy!

N a  lotnisku Ben Guriona 
wreszcie zobaczyliśmy piękną 
choinkę ozdobioną kolrowymi 
ozdobami. Reklama, czy nos­
talgia?

Ziemia Święta. Ziemia zro­
szona krwią Chrystusa. Zro-

Droga K rzyżow a.

Nasza wędrówka po Ziemi 
Świętej odbywała się w  poło­
wie grudnia. W  ogóle nie było 
akcentów świątecznych. Tylko 
w  Nazarecie widzieliśmy dwa  
sklepy przystrojone nadmu­
chiwanymi Mikołajami.

szona krwią setek pokoleń to­
czących wojny. Ciągle na rui­
nach zniszczeń wznoszone są 
nowe budowle. Tak jak życie, 
stale się odradza i tak będzie 
wiecznie!

Włodzimierz KŁOPOCKI

KOLĘDA N O CY 
WIGILIJNEJ

W śród polskich kolęd, śpiewanych w  okresie Bożego 
Narodzenia znajduje się „C icha  n o c " - kolęda ciesząca 
się w ie lką  popularnością dzięki swym  czrującym  s ło ­
w om  i wspaniałej m elodii 
roku 1818.

B ył dzień wigilijny tegoż 
właśnie 1818 roku. Ks. Józef 
Mokr, wikariusz w e wsi alpej­
skiej Obendorf, przygotowy­
w a ł się do kazania na Paster­
kę. Ktoś zapukał. W  drzwiach  
ukazała się miejscowa w ieś­
niaczka, prosząc księdza, by  
ten niezwłocznie udał się do 
ubogiej żony węglarza i po­
błogosławił ją  i jej nowo naro­
dzone dziecko. K iedy Ks. 
M okr przybył do biednej w ie j­
skiej izby, ujrzał na surowo  
ciosanym łożu m łodą matkę, 
uśmiechniętą i szczęśliwą - tu­
lącą swoją dziecinę. K ap łan  
wzruszył się tą sceną, która 
przypomniała mu ewangelię  
o narodzeniu Jezusa w  Bet­
lejem, nad którym zastana­
w ia ł się przed opuszczeniem  
plebanii. Po  chwili zadumy, 
ochrzcił dziecię i pobłogosła­
w ił matkę.

Po  Pasterce Ks. M okr usiadł 
przy biurku w  zaciszu plebań­
skiego pokoju i zaczął pisać

Jej początek datu je  się od

słowa nowej pieśni o cudzie 
nocy betlejemskiej. Rano, 
w  dzień Bożego Narodzenia, 
nauczyciel śpiewu w  szkole 
wiejskiej i serdeczny przyja­
ciel Ks. M okera, organista 
Franciszek G ruber, przeczy­
tawszy utwór ułożył do słów  
melodię. I  tak oto, katolicki 
kapłąn i protestancki organis­
ta stworzyli kolędę, która  
podbiła świat.
C ic h a  noc, ś w ię ta  n o c  
p o k ó j n iesie  lu d z io m  w s ze m  
a  u  ż ło b k a  M a tk a  Ś w ię ta  
c z u w a  s a m a  u ś m ie c h n ię ta  
n a d  d z ie c ią tk a  snem .

Słow a i m uzyka tej kolędy  
zataczała coraZ w iększe k rę ­
gi, wszędzie budząc podziw, 
uznanie i wzruszenie.

W  roku 1839 rozbrzm iała już  
w  N ow ym  Jorku. Dziś znana 
jest w  ponad 50 językach. T ru ­
dno bez niej wyobrazić sobie 
święta Bożego Narodzenia, ró­
wnież w  Polsce, (oprać, klan)

Wszystkim, którzy okazali serce i dzielili z nami smutek, 
oraz uczestniczyli w ostatnim pożegnaniu

ś t p

Alicji Antoniny Zaporowskiej
Rodzinie, Duchowieństwu, Znajomym, Przyjaciołom, Współ- 
lokatorom, Młodzieży, oraz Współpracownikom z SP-1 Swa­
rzędz, RKS Świerkówki, KS Unia Swarzędz za słowa współ­
czucia, złożone kwiaty i intencje mszalne

Serdeczne podziękowania składają 
Córka i Syn z Rodzinami

Z  głębokim żalem zawiadamiamy o śmierci

Krystyny Dziszyńskiej

Członka Rady Osiedla Gryniów

Rodzinie zmarłej składamy wyrazy szczerego współczucia 

Rada Osiedla, Rada Nadzorcza,

Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej L-W w Swarzędzu
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SWARZĘDZ NA USTACH KOSZYKARSKIEJ EUROPY?

300 M ILIONÓW  DO WZIĘCIA
Można z dużą dozą prawdopo­

dobieństwa przyjąć, że cały spo­
rtowy świat nie usłyszałby o ja ­
pońskim Sapporo czy norwes­
kim Lillehammer, gdyby nie od­
były się w  tych miejscowościach 
Igrzyska Olimpijskie.
Co prawda eliminacje do Mist­
rzostw Europy Juniorek w  ko­
szykówce to nie ta ranga im­
prezy , ale też raz na wiele lat 
nadarza się okazja do zaistnie­
nia w  sportowym światku. A  ta­
ką właśnie okazję ma Swarzędz, 
do którego zwrócił się Polski 
Związek Koszykówki z propo­
zycją przeprowadzenia
w  dniach 9- 14 kwietnia 1995 r. 
Turnieju eliminacyjnego do Mi­
strzostw Europy Juniorek.
W  imprezie, która potrwa sześć 
dni wystąpią oprócz naszej na­
rodowej reprezentacji, w  której

ogromne szanse na grę mają 
Swarzędzanki - Ew a Borys, 
E w a Portala, drużyny Bośni 
i Hercegowiny, Rumunii, Arm e­
nii i Grecji.
Razem Redzie na eliminacje 80 
koszykarek i około 20 osób to­
warzyszących. Nie wspominam 
już o dziennikarzach praso­
wych, radiowych i ekipach tele­
wizyjnych. Z  wiarygodnych źró­
deł wiem, iż propozycja PZKosz 
spotkała się w  równym stopniu 
z zainteresowaniem jak i zakło­
potaniem w  Zarządzie K S „U- 
nia”. Jest to duże obciążenie dla 
co nąjmniej kilku osób, ale też 
profity płynące z organizacji li­
czone są w  setkach milionów 
złotych.
Swarzędz ma szansę dzięki tak 
dużej imprezie znaleźć się na 
czołówkach gazet sportowych

zarówno polskich i zagranicz­
nych. Poza tym nasze miasto 
będzie mogło gościć przedstawi­
cieli władz Europejskiej Fede­
racji Koszykówki oraz PZKosz. 
Najmniej głośno przy okazji ta­
kich imprez mówi się o pienią­
dzach. Nie wstydźmy się tego 
wątku, bowiem każde 100 milio­
nów złotych w  kasie klubowej, 
miejskiej czy pozostawionych 
w  hotelach i restauracjach, to 
pieniądze wzbogacające nas.
Do pełni szczęście brakuje tylko 
decyzji. PZKosz oczekuje na jej 
podjęcie do 31 grudnia. Jeżeli 
Swarzędz nie wyrazi chęci, to 
w  kolejce czekają dwa inne mia­
sta. Wówczas minimum 300 mi­
lionów złotych znajdzie się nie 
w  naszych portfelach. Czy stać 
nas na taki gest ? (p)

KRÓTKIE ŚW IĘTA
Być w  kadrze Polski ! O tym 

marzą wszyscy sportowcy. Oni 
zdąją sobie sprawę z tego, jakie to 
niesie za sobą obciążenia, 
za kilkadziesiąt godzin zasiądzie­
my w  rodzinnym gronie przy 
świątecznym stole. Przed nami 
Wigilia i dwa dni Świąt. Poza 
służbami dyżurnymi wszyscy po­
zostali będą się rozkoszkowali 
świadomoścą, że maĘmy wresz­
cie czas na spokojne rozmowy, 
spacery, nawet odrobinę lenist­
wa.

Nie dotyczy to jednak sportow­
ców, członkiń kadry narodowej 
w koszykówce juniorek. W  swa- 
rzędzkiej „Unii” na codzień wy­
stępują dwie koszykarki będące 
w kadrze - Ewa Borys i Ewa 
Portala. W  drugie dzień świąt, 
rano w  towarzystwie trenera An­
toniego Łęszczaka wsiądą do po­
ciągu jadącego do Lublina. Mają 
się zgłosić ponad 500 kilometrów 
od domu. przed godziną 22, 26 
grudnia, następnego dnia rozpo­
czyna się bowiem zgrupowanie 
kadry połączone z turniejem ko­
szykarskim.

Jest to duża cena, jak płacą 
najlepsi sportowcy. Kadra rok­
rocznie właśnie w  okresie pomię­
dzy Świętami Bożego Narodze­
nia w  Nowym Rokiem zbiera się 
na zgrupowaniach.

Jak spędzą w  związku z tym 
Święta - zapytałem obie Ewy 
i Antoniego Łęszczaka ?

EW A BORYS - Wigilię i pierw­
szy dzień Świąt spędzę rodzinnie, 
w domu. Po południu jednak bę­
dę się musiała spakować, gdyż 
rano 26 grudnia wyjedziemy. Tak 
naprawdę Święta skończą się dla 
mnie właśnie w  chwili, gdy za­
cznę się pakować. Na pewno, tro­
chę mi żal, że będę musiała skró­
cić sobie wypoczynek, ten niepo­
wtarzalny świąteczny nastrój, 
ale z drugiej strony cieszę się, że 
zostałam powołana do kadry, bo 
jest to duże wyróżnienie.

W  podróż do Lublina zabiorę co 
nieco świątecznych wypieków 
mamy. Nie wyobrażam sobie, 
bym miała się spóźnić na zgrupo­
wanie kadry tylko dlatego, że są 
Święta i mam prawo do wypo­
czynku, spędzenia całych dni 
w domu. Podobnie, jak nie wyob­
rażam sobie Wigilii poza domem.

EW A PORTALA - Wigilię spę­
dzę w  domu razem z najbliższą 
rodziną oraz dziadkami i wuj­
kiem, którzy przyjadą do nas. 
W pierwszy dzień Świąt wybie­
ram się z rewizytą do dziadków, 
którzy mieszkają w  Poznaniu.

Podobnie jak Ewa Borys wie­
czorem spakuję się i drugiego 
dnia Świąt wyjedziemy do Lub­
lina. Nie będą to moje pierwsze 
krótkie Święta, gdyż rok temu

też 26 grudnia rozpoczynało się 
zgrupowanie tyle, że w  Swarzę­
dzu, a więc na miejscu. Mimo to 
byłam myślami od pierwszego 
dnia pół na pół w  domu i na 
zgrupowaniu kadry.

ANTONI ŁĘSZCZAK - Żona, 
gdy powiedziałem, że rano 
w drugi dzień Świąt wyjeżdżam 
na zgrupowanie kadry rzekła - „ 
tak myślałam”. Nawet, jeżeli nie 
wyjeżdżam na Święta, to zawsze 
gdzieś mnie nosi, zawsze jest coś 
do zrobienia i tych dwóch dni 
spokojnie wytrzymać nie mogę. 
Wigilię i pierwszy dzień spędzę 
w domu, ale nie mogę obiecać, że 
nie będę pracował. Przyznaję, że 
bardzo mocno popieram grę dzie­
wcząt w kadrze nawet za cenę 
skróconych Świąt.

Nim jednak zasiądziemy przy 
wigilijnym stole przeżyję corocz­
ną torturę, jaką jest trzepanie 
dywanów.

Nie jest również tajemnicą, że 
jadę do Lublina w  sprawie or­
ganizacji w  Swarzędzu półfinału 
Mistrzostw Europy Juniorek, bo­
wiem jako przodujący ośrodek 
szkolenia w kraju otrzymaliśmy 
taką propozycję.

★  ★  ★
W  W ig ilię  obie nasze kadro- 

w iczki obchodzą im ieniny. 
Wszyscy Czytelnicy, którzy 
nadeślą na adres redakcji „T y ­
godnika" życzenia im ieninowe 
Ewie Borys i Ewie Portali 
otrzym ają ich zdjęcia z au to ­
grafem. (m)

„Jest taki dzień, bardzo ciep­
ły, choć grudniowy” - to frag­
ment piosenki śpiewanej przez 
Seweryna Krąjewskiego. Piose­
nki nadawanej przez wszystkie 
stacje radiowe tylko raz w  roku 
- w  Wigilię.

W  piątek, 16 grudnia, w  Ze­
spole Szkół Ogólnokształcą­
cych, przy akompaniamencie 
elektrycznych organ zabrzmia­
ły dźwięki kolęd śpiewanych 
przez koszykarki K S  „Unia”

KOSZYKARSKI
OPŁATEK
i gości zaproszonych przez nie 
na spotkanie wigilijne.

W  półoficjalnych wystąpie­
niach zarówno dyrektor ZSO  
- Piotr Choryński, trener Antoni 
Łęszczak oraz Krzysztof Klewe- 
nhagen reprezentujący Zarząd 
Miasta nie ukrywali, że wszyst­
kim im bardzo zależy na tak 
znakomitej atmosferze wokół 
koszykówki w  naszym mieście, 
jak podczas tego spotkania.

Dzielenie się opłatkiem, ży­
czenia składane niemal przez 
wszystkich niemal wszystkim 
były jednym z wielu przyjem­
nych akcentów spotkania. A li­
cja Grzymała udowodniła, że 
dla niej świat nie kończy się na 
koszykówce i ujawniła talent 
muzyczny.

Od całej naszej redakcji skła­
damy koszykarkom, ich rodzi­
com, trenerowi, ludziom wspie­
rającym sekcję życzenia wielu 
powodów do radości, a Świąt 
Bożego Narodzenia w  spokoju, 
zdrowiu i rodzinnej atmosferze, 
bowiem życie sportowca wym a­
ga częstych nieobecności w  do­
mu . Wszystkiego dobrego I

TRENER 
A. BIAŁKOWSKI 
O WIGILII

- Wieczór Wigilijny to stara 
rodzinna tradycja wyniesiona 
z domu. D la mnie jest to czas 
wzajemnego wybaczania, pusz­
czenia w  niepamięć potknięć 
i błędów. Jako dziecko zawsze 
chciałem by święta i gwiazdka 
trwały wiecznie, bo wtedy pano­
wałaby rodzinna atmosfera. W i­
gilię zawsze spędzam w  gronie 
rodzinnym, z wszystkimi świą­
tecznymi atrybutami, jakimi są: 
choinka, stół wigilijny, potrawy 
i błogi nastrój.
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na p r z e ł o m ie  r yb  i w o d n ik a
Kiedy Słońce w chodziło  w  znak (gw iazdozbiór) Ba- 

rana, następował początek w iosny, dlatego też punkt 
równonocy w iosennej - punkt przecięcia się eklip tyk i 
(rzeczywistej lin ii, po k tóre j pozornie porusza się 
Słońce, przechodząc przez pas zw ierzyńcowy, czyli 
*odiak) z rów n ik iem  niebieskim , będącym rzutem ró ­
wnika ziemskiego na sferę niebieską - nazywany jest 
Punktem Barana. Obecnie znajduje się on w  Rybach 
' zbliża się do W odnika. Fakt ten spow odowany jest 
zjawiskiem precesji punktu rów nonocy wiosennej, 
którą odkry ł w  II stu leciu  przed Chrystusem Hipparch 
* Nikei (190-125 r. p.n.e.), jeden z najwybitn ie jszych 
Astronomów S tarożytności, działający w  ośrodku nau­
kowym na w yspie  Rodos.

Preceąja polega na tym, że oś 
~*enru obraca się wokół osi pro­
stopadłej do płaszczyzny eklip- 

* tyki i zatacza w  przestrzeni 
Międzygwiezdnej stożek, 
a właściwie dwa stożki, twó­
r c ę  klepsydrę. Zjawisko to 
I®*t wynikiem działania sił za­
kłócających w irowy ruch Zie- 

Pochodzących od Księżyca, 
Słońca i planet. Pełny cykl ru- 

precesyjnego, zwany ro- 
, lem platońskim, trwa 25 840 
ł*t. W  tym też okresie punkt 
karana obiega ekliptykę ru- 
cńem zgodnym z kierunkiem  
Przemieszczania się wskazó- 
^ ek zegara, tzn. z Byka do 
parana, z Barana do Ryb, z Ryb 

Wodnika. „Pobyt” punktu 
ró\vnonocy wiosennej w  po­
szczególnych znakach, czyli 
Miesiąc platoński, wynosi 2150 
at- Każdy taki miesiąc to kolej­

ek era, charakteryzowano zna­
kiem, w  którym aktualnie zna­
jduje się punkt Barana. I tak 
aJ"a od około 4000 r. p.n.e. do 
°koło 2000 r. p.n.e. była pod 
thąkiem Byka. W  imionach pa­
l ą c y c h  wówczas faraonów  
aSipskich pojawiał się rdzeń 
J^ntu - Byk (np. Mentuhotep). 
f°tem  nastała era żydowska, 
którą symbolizował baranek  
ofiarny, a w  Egipcie kult Am o- 
2a - bóstwa o głowie barana. 
W Egipcie też od około 2000 r. 
P;n.e. faraonowie zaczęli przy- 
Merać imiona nawiązujące do 
ifSo kultu - np. Amenhotep, 
tutanchamon. Trzon Mentu 
Już się nie pojawił.

Około dwóch tysięcy lat te­
mu nastała Era Ryb, która trwa 
do dziś. Jej początek wiąże się 
nierozerwalnie z Chrześcijańs­
twem, które symbolizują właś­
nie Ryby. Obecnie znąjdujemy 
się, jak  to określił dr Leszek 
Weres, na przedpolu Ery Wod­
nika. Z  jednej strony bowiem  
nie można bezpośrednio okreś­
lić, kiedy E ra Wodnika się roz­
pocznie, bo przede wszystkim  
nie jest znany moment zakoń­
czenia Ery Ryb, jak również jej 
początek. Dokładna data uro­
dzenia Jezusa z Nazaretu jest 
ciągle nieznana i sporna, 
a Chrześcijaństwo wiąże się 
z jego wyznawcami, którzy po­
jaw ili się wraz z głoszoną przez 
Chrystusa nauką i jak  wiemy  
z przekazów historycznych nie 
od razu zostali zaakceptowani. 
Z  drugiej strony natomiast Era 
Wodnika swoimi przęjawami 
już trwa.

B y  zrozumieć te przejawy  
warto przybliżyć sobie to, co 
„niesie” ze sobą Wodnik, a tak­
że jego władca Uran. Symbo­
lem Wodnika jest nosiwoda 
rozlewąjący wodę z dzbana, co 
tłumaczone jest jako rozprzest­
rzenianie siły życiowej i energii 
duchowej na ludzi. Ze znakiem  
tym wiąże się upodobanie tego, 
co nowoczesne, reformators­
kie, zrozumienie dla gwałtow­
nych zmian, bogactwo wynala­
zków i pomysłów, oryginal­
ność, chęć aktywnego działa­
nia, szukanie kontaktów, goto­
wość niesienia pomocy, znajo­

mość ludzi. Istotę Wodnika sta­
nowią nauki humanistyczne, 
okultyzm, zainteresowanie 
sztuką, a także technika.

Uran uznawany jest za pla­
netę wolności. Pobudza do w a­
lki o nowe idee i lepsze jutro. 
Reprezentuje on postęp, orygi­
nalność, spontaniczność, zdol­
ność do nauk abstrakcyjnych, 
wynalazczość, intuicję, chęć 
twórczego działania. Związany 
jest z naukową wiedzą, elekt­
rycznością, komunikacją, lot­
nictwem, wnikaniem w  istotę 
praw natury, promieniami X, 
psychologią, astrologią, umiło­
waniem wolności, niezależnoś­
cią i tolerancją.

Pamiętać jednak należy, że 
energie Urana mogą także po­
wodować dramatyczne i nie­
spodziewane reakcje, w  rezul­
tacie których powstają zarów­
no nowe wzorce osobowościo­
we, jak też i odmienne całkowi­
cie struktury społeczne.

Powyższe charakterystyki 
pozwalają dostrzec i zrozumieć 
przejawy Ery Wodnika - zdo­
bycze związane z kosmosem, 
telewizja satelitarna i kablowa, 
światłowody, hologramy, w i­
deo, wideofon, komputery, itd. 
- które ją  zwiastują, ale nie 
świadczą o jęj ostatecznym na­
staniu. To są osiągnięcia w  sfe­
rze materialnej, a skoro każda 
epoka ma swojego ducha i w  tej 
sferze muszą dokonać się istot­
ne zmiany. W  jakimś stopniu 
może o nich świadczyć wzras­
tające zainteresowanie para­
psychologią, tajemnicami na­
tury, medycyną naturalną, ast­
rologią humanistyczną, paleo- 
astronautyką. Przede wszyst­
kim jednak chodzi o kreowanie 
nowego systemu wartości, 
a także nowej świadomości op­
artej na przekonaniu, że każdy 
człowiek, jako niepowtarzalna 
jednostka, jest cenny. Wszyst­
ko to w  myśl uranowego umiło­
wania wolności, niezależności, 
przyjaźni i tolerancji. Póki co 
nie zawsze potrafimy jednak 
szanować samych siebie, nie 
mówiąc o innych. Dotyczy to 
zarówo pojedynczego człowie­
ka, jak  całych narodów.

Każda nowa idea, zmiana 
hierarchii wartości potrzebuje 
czasu na przyjęcie i zaakcep­
towanie, a to przede wszystkim  
ze względu na tych, którzy ak­
ceptują. By mogło istnieć poro­
zumienie, muszą minąć poko­
lenia. Idea Chrześcijaństwa, 
o czym była już mowa, nie zo­
stała przecież powszechnie 
uznana za żyda jednego poko­
lenia.

Mówiąc o przełomie dwóch 
epok nie sposób nie wspomnieć
0 mającej miejsce w  lutym, sie­
rpniu, a następnie w  paździer­
niku 1993 roku koniunkcji (a- 
spekt, polegający na tym, że 
dwie planety zajmują w  zodia­
ku miejsce obok siebie, miesza­
jąc ze sobą swe siły) Neptuna
1 Urana. Specyfika i zarazem  
ważność tej konfiguracji pole­
ga na tym, że po pierwsze ma 
ona miejsce raz na sto siedem­
dziesiąt kilia lat, a po drugie 
było to (a  w łaśdw ie  nadal jest, 
tyle, że 3-stopniowe, czli już  
niedokładne) spotkanie w ład ­
ców dwóch przełomowych  
epok - Neptuna, w ładcy zbliża­
jącej się do swego końca epoki 
Ryb i Urana, w ładcy mającej 
nastać epoki. Obecny układ 
tych planet nie należy do naj­
łatwiejszych. Jest to bowiem  
połączenie nie przystających 
do siebie energii, ale ponieważ 
się spotkały muszą ze sobą być. 
Efekt tego spotkania odczuwa­
my i odczujemy przede wszyst­
kim my, którzy żyjemy na Zie­
mi. Z  jednej strony może ono 
powodować kryzys wewnętrz­
ny, wywołujący zwątpienie 
w  siebie, unikanie odpowie- 
dzialnośd, eskapizm, z drugiej 
natomiast utrudniać zaintere­
sowanie sprawam i nowymi, 
ciekawymi, odkrywczymi, 
a także nasilać anarchizm, fa­
natyzm, nietolerancję.

Przełomowe momenty za­
wsze bywają trudne. Świat, tak 
czy inaczej, idzie do przodu. 
W  jakim  kierunku? Czas poka­
że.

(mos)

„SWARBUD” S.A. w Swarzędzu
oferuje do sprzedaży

9 działek budowlanych o łącznej powierzchni 4.987 m2. 
Działki położone są przy ul. Wiśniowej w Swarzędzu - Nowej Wsi. 

Cena 1 m2 działki do uzgodnienia.

Oferty prosimy składać w Spółce Akcyjnej „SW ARBUD" 
w  Swarzędzu ul. Kwaśniewskiego 1 tel. 173 - 992.
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TRZY POKOLENIA RODZINY KRYCHÓW
Na sześć dni przed najpiękniejszym dniem w  roku 

- W ig ilią , um ów iłem  się na spotkanie z trzema pokole­
niam i rodziny K rychów  z Łowęcina.

Do domu rodzinnego, 
w  którym  zamieszkuje pani 
Regina - m am a i babcia w raz  
z synem, synową i trójką ich 
dzieci zjechały również córki 
- M irosław a i Maria. Przy ka ­
w ie i świątecznych już w ypie­
kach rozm awialiśm y o spoi­
wach, które powodują, że mi-

spotykają się dlatego, gdyż 
tak wypada.

Za kilka dni zasiądą przy  
wigilijnych stołach. Po  raz 
pierwszy bez męża, ojca i dzia­
dka - pana Józefa Krycha, któ­
ry zmarł 12 sierpnia br. Sto­
łach, a nie stole, gdyż od 14 lat 
rodzinne spotkania przenie-

by pozostawił ją  zamiast p re ­
zentu, ale bywało, kiedy panie 
M aria i M irosława oraz pan  
Paw eł byli jeszcze .dziećmi, że 
i delikatny klaps m iał miejsce.

W  W igilię tego roku też 
przyjdzie Gwiazdor. M iał k il­
kuletnią przerwę w  osobis­
tych odwiedzinach z uwagi na 
najmłodzsą wnuczkę - 5 letnią 
Agatkę, która bała się gościa 
z długą, białą brodą. Owszem ,

Od le w e j s to ją : M iro s ła w a  W a lko w ia k , B artosz, M ich a ł, mama i babcia - pani Regina K rych,
Jacek, A ga tka , Jan ina  Krych,

mo życia pod jednym  dachem  
aż trzech pokoleń, udaje się 
uniknąć spięć, a mieszkające 
w  Swarzędzu córki w raz ze 
swoim i rodzinami zawsze chę­
tnie przyjeżdżają do domu, 
w  którym  się wychowały.

Dzieci baw iły  się w  poko­
jach na parterze, pan P aw e ł 
K rych wyjechał na polow a­
nie, a m y w  piątkę, czyli panie 
Regina Krych, M aria Kantors­
ka, M irosława W alkow iak, Ja­
nina K rych i ja  wdaliśm y się 
w  rozm owę. O  przeszłości i te­
raźniejszości.

Najważniejsze w  rodzinie 
? W zajem ne zrozumienie, zgo­
da, życzliwość, tolerancja. Bez  
tego życie w  trójpokoleniowej 
rodzinie nie jest możliwe. Ż y ­
cie harmonijne, wzajem ne  
zaufanie do siebie, pewność, 
że w  razie potrzeby pomoc 
nadejdzie natychmiast.

Tego nie da się nauczyć. To  
trzeba wynieść z domu. Im  
udaje się godzić różne tem pe­
ramenty, żyć na tyle zgodnie, 
że czekają na możliwość 
wspólnych spotkań, które dla  
nikogo nie są męczarnią. N ie

M aria  K antorska i Anna

sione zostały na pierwszy  
dzień Świąt.

Ten fakt niczego jednak nie 
zmienił w  przygotowaniach  
domu i stołu. Tak jak  kiedyś 
panie Maria, M irosława i pan  
P aw e ł ubierali drzewko choi­
nkowe przyniesione z lasu  
i oprawione przez ojca, tak 
teraz ubieranie choinki jest 
domeną wnucząt pani Reginy. 
Cóż, zmieniły się ozdoby, 
świeczki zastąpiły lam pki ele­
ktryczne. Pozostał jednak za­
pach świeżej, naturalnej choi­
nki. Dużej, 2-metrowej.

W  rodzinnym domu w  Ło- 
węcinie wieczerza wigilijna  
rozpoczynała i nadal rozpo­
czyna się około godziny 17-tej. 
N a  stole znajdowały się i znaj­
dują karp  smażony z pieczar­
kami, zupa rybna, śledź w  ole­
ju , karp w  galarecie, makiełki, 
kapusta z grzybam i i różne 
kompoty.

Po  wieczerzy, o czym w szy­
scy wiedzieli i wiedzą, należy 
szybko posprzątać ze stołu, bo 
wkrótce może przyjść G w iaz­
dor. Z  prezentami, ale i z róz­
gą. Nie, nigdy nie zdarzyło się,

prezenty zawsze były, ale nie 
wręczone przez Gwiazdora.

W  przeszłości, gdy dzieci pa­
ni Reginy i pana Józefa były  
małe, rej w  kolędach wodziła  
mama. Dzisiaj jest podobnie 
zwłaszcza, że m am a i babcia 
zna je  wszystkie.

Z  uw agi na odległość z Ł o ­
węcina do Swarzędza nie za­
wsze wybierano się na paster­
kę, chociaż w  pamięci p. M iro­
sławy utkwiła w ędrów ka do 
kościoła i z powrotem  przed  
kilkunastoma laty w  śnież­
nym tunelu, po bardzo obfi­
tych opadach białego puchu.

Rodzinne w ięzy podtrzyma- 
wane są nie tylko w  okresie 
Świąt. To, że nie spotykąją się 
wszyscy w  Wigilię (co nie zna­
czy, że nie odwiedzają się na 
kilka godzin przed spożyciem  
wieczerzy, a panie M irosława  
i M aria tuż po niej) rekom pen­
sują sobie w  pierwszy dzień 
Świąt. Tradycyjnie w  domu  
w  Łowęcinie ustawia się w ó w ­
czas duży stół i przygotowuje  
15 miejsc. W iadomo bowiem, 
że na obiad zjadą wszyscy. N a  
stole natomiast pojawia się 
pieczeń z zająca, niegdyś upo­

lowanego przez dziadka, póz- 
niej ojca a dzisiąj to zadanie 
spoczywa na barkach brata 
pań M irosławy i Marii. Trzeba 
wiedzieć, że tradycja łowiecka 
sięga w  tej rodzinie już trzecn 
pokoleń. N ie zaginie, bowiem  
dziadek Józef przekazał swoją 
broń najstarszemu z wnuków. 
Do pieczeni obowiązkowo P°"
daje się buraczki na ciepło 
i kluski z gotowanych ziem­
niaków, a dla najmłodszego 
pokolenia ziemniaki.

Po  obiedzie synowa PaI11 
Reginy - Janina przygotowuje 
kawę. Później jeszcze kolacja 
trwająca do późnego wieczo- 
ra, rozm owy, zabawy dzieci- 
Dom  pełen jest wesołych śpie­
w ów , w rzaw y  powodowanej
przez najmłodszych, którzy 
muszą przecież zademonstro­
w ać przyniesione przez Gwia­
zdora prezenty. Mimo, że sta­
rają się spotykać w  miarę czę­
sto, tem atów do rozmów nie 
brakuje. N ikt wreszcie nie 
spieszy się, nie odzywa się 
dzwonek telefonu w  spra­
w ach ważnych i bardzo waż­
nych. Córki z rodzinami maj 3 
do swoich dom ów w  Swarzę­
dzu kilka kilometrów-
W  Święta jest to tym  bardziej 
bez znaczenia, a na codzie11 
sprzyja częstym kontaktom-

N ie wyobrażam  sobie Świąt 
Bożego Narodzenia poza do- 
mem, na przykład na wcza­
sach - powiedziała w  pewnym  
momencie pani Mirosława- 
Pani Janina również nie wy°" 
braża sobie tych dni poza do­
mem. Coś w  tym jest. Przecie2 
nikt z nas nie chce być w  miej­
scu i towarzystwie, w  którym 
się źle czuje.

Im  wspólne przebywanie
służy. Czyja to zasługa 7 Wszy­
stkich po trosze, czyli trzeci1
pokoleń rodziny K r y c h ó w .

(m)

W  ty m  m ie jscu  będzie stał® 
cho inka. P ra w d z iw a  - m óW  
5 -le tn ia  A ga tka , najm łodsza 
w nuczka  pani R eginy i córka 
pańs tw a  Ja n in y  i Paw ła KrY' 
c h ó w . Fot. 2 x Autor
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Poziomo: 1 /mężczyzna o czarnych włosach, 5 / 
do trzymania za zębami, 8/plecionka ze słomy, 9 / 
ceniony kamień szlachetny, niebieska przezroczysta 
odmiana korundu, 11/miejsce w  ziemi, skąd wytrys- 
kuje woda, 1 2 /orze ziemię, 1 4 /naturalna farba 
brunatna, zabarwiona związkami żelaza i manganu, 
16/zabieg lecznicy polegający na wprowadzeniu 
Powietrza do jamy ciała, 17/małpa żyjąca w  lasach 
Afryki równikowej, 19/tygodnik dla osób lubiących 
oglądać telewizję, 20/obszar suchych stepów i pus­
tyń w Mongolii i Chinach, 21 /„ .. . morski" Londona, 
22/śniegu, że ho, ho, 23/perfumy Niny Ricci mają 
Wspaniały.

Pionowo: 2/idzie się po to do głowy, 3/teryto- 
rium podległe władzy emira, 4/waga opakowania, 5 / 
na jam session, 6 /„ .. . i kara" Dostojewskiego, 7 /

zakładane przestępcom na przeguby rąk dla ograni­
czenia swobody ruchów, 10/cienkie arkusze drew­
na przenoszone na sklejkę, okleinę lub obłogi, 13/ 
roślina ozdobna, 14/to, co odczuwasz, kiedy baba 
z wozu, 1 5 /siała mak, 1 7 /obrzmienie wywołane 
uderzeniem, 18/cecha charakterystyczna.

ROZWIĄZANIE KRZYŻÓWKI NR 10
Poziom o: krokus, strój, szok, debata, rejon, sal­

wa, Narew, walc, sanki, osadka, myto, siew, powab, 
areszt.

P ionow o : rzepa, ustawa, szal, skra, rajtaria, juna­
ctwo, asesor.wykaz, nimb, rota, sęp, nów.

Nagrodę za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki 
z Julią (nr 10) otrzymuje Jacek Dziurla, zam. os. 
Kościuszkowców 15 /27  62-020 Swarzędz.

n a  l u z i e

D ow cipy opow iada 
W o jtek la t 10

Do sprzedawczyni w  sklepie 
z filtrami zwraca się klientaka 

B a r d z o  m i się p o d o b a  to 
f u tr o !

-  T o  dlaczego nie  u r o d z ia  się 
p a n i fo k ą !

★  ★ ★
Idą dwa pomidory ulicą, jed ­

nego z nich przejechał samo­
chód.

-  D rugi zwraca się do prze­
jechanego.

— T e  keczup id z ie m y  d a le j!

★ ★ ★
Synek przychodzi do domu 

i mówi mamie, że nauczył się 
liczyć do 10— ciu.

— To p o lic z , —  m ówi mama.
— d w a , t r z y , czte ry, pięć, 

sześć, siedem , osiem, dziew ięć, 
dziesięć.

— A  g d zie  je d y n k a ?
— W  d z ie n n ic zk u !

•k ★ ★
Dwóch chłopców bije trze­

ciego. Przechodzący kolega 
pyta dlaczego go bijecie?

— B o  dosta ł z łą  ocenę z  k la só ­
w k i.

— ?
— M y ś m y  od niego ś c ią g a li!

SKACZĄCY KARP
Mój przyjaciel Beniek tamtych 

świąt chyba długo nie zapomni. 
Seria nieszczęść zaczęła się trzy 
dni wcześniej, chociaż początko­
wo nic ich nie zapowiadało. Ura­
dowany, że kupił dorodnego kar­
pia, z satysfakcją niósł go do do­
mu. Napełnił wannę i długo przy­
glądał się igraszkom swojej ryby. 
Wieczorem dolał jeszcze nieco wo­
dy i udał się w pełni szczęścia na 
spoczynek.

Z  głębokiego snu wyrwało go 
łomotanie w  łazience. A  tam karp 
tłukł się na podłodze. Ledwo kar­
pia ulokował na nowo w wannie 
i ledwo zasnął, znów karp ponow­
nie udowodnił, że skoki z wody nie 
są mu obce. Tym razem Beniek 
odpuścił nieco wody i wrócił zado­
wolony do łóżka. W pewnym mo­
mencie poczuł szarpanie i rozpa­
czliwy głos żony - Beniek, ten karp 
wyskoczył... Gdy ulokował go 
w wannie, był akurat czas do pra­
cy.

Po południu do drzwi zastukał 
przedstawiciel tzw. handlu obnoś- 
nego, oferujący rewelacyjne noże. 
Panie - rzekł Beniek - spada mi 
pan z nieba, mam oprawiać rybę, 
a prawdę mówiąc nie mam czym. 
Nabył komplet. Przy rozcinaniu 
grzbietu rewelacyjny nóż okazał

STRASZNY SEN
się lichym scyzorykiem. Wygiął 
się jak sierp. Ach, co się działo, 
lepiej przemilczeć. Drugi też nie 
był lepszy. Dopiero trzeci jako ta­
ko posłużył do zrobienia filetów. 
Był ciekaw co powie żona?

A  żona, jak to żona sarka, że 
kawałki jakieś takie poszarpane, 
a poza tym trzeba było zostawić 
choć jedną łuskę do portmonetki. 
Na szczęście. Wieczorem Beniek 
zmordowany zasnął. Miał sen. 
Straszliwy. Podczas jedzenia kar­
pia, ość stanęła mu w gardle. Zo­
baczył białe fartychy lekarzy i stół 
operacyjny, a na nim on, Beniek. 
Z umykąjącym życiem. Obudził 
się zlany zimnym potem. Gdy na­
deszła pora wieczerzy wigilijnej, 
karpia nie ruszył, ku zdumieniu 
połowicy.

Ale w  tym roku postanowił zre­
wolucjonizować swój pogląd na 
temat karpia. Po prostu z żywego 
zrezygnował. Kupił sfiletowane- 
go. Ze drożej? no coż, lepsze to niż 
bezsenna noc z myślą o skaczącym 
karpiu i śnie o ości a gardle. Tym 
razem nie odmówi konsumpcji.

A  co powiedzieć innym? Ano 
nic, bo nie taki karp straszny, jak 
go malują. W  imieniu Beńka, ży­
czę więc wszystkim smacznego. 
Wesołych Świąt! Maniek

Fot. A. Ryckowski
G D Z IE  T O  JEST? Na rozw iązan ia  oczeku jem y 16 g ru d n ia  
(p ią te k ) w  godz. 15.30-16.00 w  redakc ji TS, u l. P iaski 12 lub  pod 
num erem  te le fon u  172-287. Nagroda p rzypadn ie  p ie rw sze j osob ie , 
k tó ra  p ra w id ło w o  odgadn ie  „G D ZIE  TO JE S T".

Nasze zdjęcie przedstawiało fragment Banku Spółdzielczego.
Prawidłowej odpowiedzi udzielił Adam Frąckowiak, Swarzędz os. Dąbrowsz­

czaków 4/1. Gratulujemy! Nagrodę książkową ufundowała spółka „N ow ina".
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IN F O R M A T O R  •  IN F O R M A T O R  •  IN F O R M A T O R

E KRONIKA  
E POLICYJNA

Miniony tydzień upłyną! 
w  Swarzędzu bardzo spoko­
jnie. Nie wiadomo, czy było 
to wynikiem przedświąte­
cznych przygotowań prze­
stępców, czy też —  być może

—  wykonaniem przez nich 
„rocznego planu”.
★  13.12 m ieszkanka os. 
C zw artaków  zgłosiła o zagi­
nięciu swojej 43-letniej syno­
wej.
★  14.12, w  godzinach ran ­
nych, zgłoszono w łam anie do 
warsztatu tapicerskiego na  
ul. Kasprow icza. Zginęły  m a­
teriały i narzędzia tapicers- 
kie wartości 7 m in złotych.

★  15.12 dyżurny Pogotow ia  
R atunkow ego zgłosił zgon 
kobiety, lat około 40, na ul. 
Kórnickiej. Przyczyna zgonu  
—  nie ustalona.

★  W  nocy z 15 na 16.12, na os. 
Raczyńskiego, uszkodzono  
bezpieczniki elektryczne 
w  skrzynce rozdzielczej, na  
szkodę Spółdzielni M ieszka­
niowej w  Swarzędzu.

★  17.12 zgłoszono włam anie  
do altany na działkach „K w i; 
tnąca D o lina” . W y s o k o ś c i  
strat nie określono.
★  18.12, w  godzinach ran­
nych, na park ingu  na os. D ą ­
brow szczaków , w łam ano się 
do „Fiata 126p” . Skradziono  
z bagażnika sam ochodu za­
pasow e koło i narzędzia. 
Straty w łaściciel wycenił na
600.000 złotych.

TELEFONY ALARMOW E
Policja 997
Pogotowie ratunkowe 999
Straż pożarna 998
Straż Pożarna Miejska 172 302 
Komisariat Policji 172 307, 172 
323
Policja Municypalna 172 318 
Posterunek energetyczny

172 412
Gazownia 992

PASTERKA
Kościół ul. Poznańska 22 

godz. 22.00 i 24.00.
Kaplica Now a Wieś - paster­

ka godz. 21.30.
Msze św. w  I Święto - godz.

7.00, 9.30, 11.00, 12.30 
Kaplica godz. 8.30, 10.30,

12.30
Ogłoszenia parafialne Kościoła 
Rzymsko-Katolickiego pod 
Wezwaniem M.B. Miłosierdzia, 
Osiedle Kościuszkowców 3. 

Wigilia - Pasterka I o godz.
22.00, Pasterka II godz. 24.00.

I Święto Bożego Narodzenia 
- msze św. godz.9.00, 10.15, 
11.3(1 13.00, 19.00

II Święto Bożego Narodzenia 
msze św. godz. 8.00, 9.00, 10.15,
11.30, 13.00, 19.00

Ks. Henryk Ogrodnik Pro­
boszcz

Ogłoszenia parafialne w  Ko­
ściele parafialnym pod W ezwa­
niem Św . Marcina. Msze św. 
w  ciągu tygodnia godz. 7.00,
7.30, 18.00.

Wigilia - msze św. godz. 7.00,
7.30,

Pasterki godz. 22.00, 24.00. 
Pół godziny przed każdą pas­
terką nabożeństwa adwento­
we.

I Św. Bożego Narodzenia 
msze św. godz. 8.00, 9.00, 10.00, 
11.15, 13.00, 18.00.

Ponadto w  salce można na­
być opłatki, kalendarze i książ­
kę p.t. „Przekroczyć próg nad­
ziei” Jana Paw ła H.

SŁUŻBA ZDROWIA
Podstacja Pogotowia Ratunko­
wego 172 309

Przychodnia Rejonowa, ul. Po ­
znańska 172 533, 172 549 
Przychodnia Dziecięca, os. K o­
ściuszkowców 20 173 558
Miejska Poradnia Psychologi­
czno - Pedagogiczna, os. Koś­
ciuszkowców 4 174 951
Punkt Opieki P C K  nad cho­
rym  w  domu —  K lub Seniora 
os. Czwartaków 14, pon., wt., 
śr., 11.30-14.00, czw., pt.
8.00- 10.30.
Centrum Stomatologii, Os. D ą­
browszczaków 26, całodobowe, 

174-110
Stowarzyszenie Przyjaciół 
Dzieci Specjalnej Troski, os. 
Czwartaków 6, dyż. wtorki
18.00- 20.00
Bezpłatny pomiar ciśnienia tę­
tniczego, K lub Osiedlowy Zyg­
munta III W azy 7, czw.
10.00- 11.00

APTEKI
Św. Józefa, ul. Rynek 16172 406 
Pod Koroną, ul. Rynek 13

172 520
Apteka pod Lipami, os. Zyg­
munta E l Wazy 172 861
Apteka Osiedlowa, Os. Kościu­
szkowców 13, tel. 174-111 
Apteka Zatorze, os. Raczyńs­
kiego 18, tel. 175-075 
Dyżur nocny od od 19.12 do 
25.12 Apteka Osiedlowa, os 
Kościuszkowców 13, teL 
174-111, a od 26.12 do 1.1. Ap­
teka Zatorze, os. Raczyńskie­
go 18, teL175-075

URZĄD MIASTA I GMINY
7.30-15.00, pon. 7.30-16.00, sob. 
robocze 7.30-13.30 
centrala 172 411
burmistrz 172 553
Ośrodek pomocy
społecznej 174 004
Zespół Administracyjny
Szkół 172 480

SPÓŁDZIELNIA
MIESZKANIOWA
Prezes przyjmuje w  pon.

15.00- 17.00 174-011
Administracja, Os. Gryniów 6, 
pon. 7.00-17.00, wt.-pt.
7.00- 15.00, sob. 7.00-13.00

174 322, 174 011 
Administracja N ow a Wieś, os. 
Raczyńskiego 5, pon 7.00-17.00, 
wt.-pt. 7.00-15.00, soboty pra­
cujące 7.00-13.00 175-269
(awarie na terenach osiedli po 
godzinach pracy administracji 

174 011

BANKI
PK O , ul. Cieszkowskiego 29, 
codz. 7.45-18.00, sob.
9.00- 13.00 173-607
Galicyjski Trust Kapitałowo 
- Inwestycyjny —  Filia w  Sw a­
rzędzu, os. Dąbrowszczaków  
8/6, czynny pon-śr. 9.00-17.00, 
czw.-pt. 8.00-16.00 174-026
Bank Spółdzielczy, ul. Grudzi­
ńskiego 30, 172-481
Agrobank, ul. Dworcowa 7, tel. 
173-299, pon-pt 8.00-18.00, sob
8 . 00 -  12.00
Wielkopolski Bank Kredytowy  
S.A., Filia w  Swarzędzu, ul. 
Poznańska 25, pon-piątek 8-17, 
sobota pracująca 8-14.00 tel.
172- 863
Powszechny Bank Gospodar­
czy SA, filia w  Swarzędzu, os. 
Dąbrowszczaków 8/5 pon. - pt.
9.00 - 16.00, soboty pracujące
8.00 - 12.00 tel. 173-523,
173- 583” .

SKLEPY
Delikatesy, ul. Wrzesińska 
(sklep całodobowy)

KULTURA
M GO K , ul. Piaski 4 (I piętro) 
czynny: wtorki i piątki
10.00- 20.00, środy 9.00-19.00, 
czwartki 10.00-17.00, soboty
9.00- 15.00, niedziele
11.00- 13.00 172-034
Skansen Pszczelarski, ul. Po ­
znańska 35 172-565
Wystawowy pawilon rzemieśl­
niczy, ul. Wrzesińska

KLUBY
Filatelistyczny, oś. Czwar­

taków 6, pon, pt. godz. 17.00
- 19.00
Seniora, oś. Czwartaków 14, 
czwartki od godz. 17.00 
Modelarnia, oś. Czwartaków  
18, wtorki, pt. godz. 16.00 -19-00 
PTTK „Łaziki”, oś. Kościusz­
kowców 39, czwartki godz.
17.00 - 19.00
Honorowi Dawcy Krwi, oś.
Kościuszkowców 9 środy godz.
18.00 - 19.00
Wędkarski, oś. Czwartaków 7, 
poniedz., wtorek 16.00 - 17.00 
Olszynka, oś. Kościuszkow­
ców 26 - Towarzystwo Miłoś­
ników Ziemi Swarzędzkiej, 
piątki godz. 17.00 - 19.00; Tele­
wizja Osiedlowa — Magazyn 
Młodych Reporterów,
pon.14.00-17.00
Harcówka, os. Czwartaków  
22, wt. 17.00-19.00 (harcerze), 
czw. 17.00-19.00 (zuchy)
— Fotograficzny, os. Zygmun­
ta IR  Wazy 7, czwartki godz.
16.00-19.00

RÓŻNE
Urząd Pocztowy, ul. Piaski
11, 172-454
Urząd Pocztowy, os. Czwartaków 22, 

174-101
Biuro napraw telefonów 174 004
PKP, ul. Dworcowa 19 172 510
T A X I  172-400
Wirażbus, Garby 172 251
Pomoc drogowa całodobowa, ul. Wil- 
końskich 32 172-959
Stacja Technicznej Kontroli i Obsłu­
gi Samochodów (m. in. holowanie, 
przeglądy rejestracyjne z pieczątką 
do dowodu, naprawy) Swarzędz, ul. 
Nowy Świat 16 172-833
Wywóz nieczystości 172-287
Ochrona obiektów i mienia 172-287 
Biuro ogłoszeń, NOWINA, u l Pia­
ski 12 172-287

PROGRAM TELEWIZJI OSIE­
DLOWEJ SWARZĘDZ można 
oglądać na kanale RTL-2 (os. Ko­
ściuszkowców, Czwartaków, Gry­
niów oraz Dąbrowszczaków 1-7 
i 27) oraz Vox (os. Raczyńskiego 
i Cegielskiego). Powtórzenie pro­
gramu w  poniedziałek godz. 
17.00. Os. Dąbrowszczaków 9-26 
oraz Zygmunta III Wazy — kanał 
SAT1, emisja programu piątek, 
powtórzenie wtorek godz. 17.00.

Tygodnik Swarzędzki redaguje kolegium: red. nacz. Włodzimierz Kłopocki 
Wydawca: Spółka z o.o. Nowina
Adres wyd. i red.: 62-020 Swarzędz, ul. Piaski 12, tel. 172-287. Ogłoszenia i reklamy przyjmuje: Biuro reklam, adres j.w.
Druk —  „DANMARKOM” —  sp.z.o.o., 61-323 P-ń, Unii Lubelskiej 3, tel: 783-411.
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń i nie zwraca materiałów nie zamówionych. Zastrzegamy sobie prawo skracania i adiustacji tekstów oraz 
listów nadesłanych do redakcji i zmiany ich tytułów.
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ŚRODA 21.12.94 
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata? W tym: Ty i twój 

kot. Lecznica dla zwierząt
8.00 Moda na sukces — (45)
8.30 Muzyczna skakanka z niespodzianką 

— Jerzy Bończak
8.45 Gimnastyka — Ćwiczenia korekcyjne
8.50 Dziwny świat Kota Filemona
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzieciach
9.55 Muzzy Comes Back (29) — j. ang. 

dla dzieci
10.00 Zespól adwokacki (1 /12) — serial 

prod. poi.
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Od niemowlaka do przedszkolaka
11.30 Nasze państwo —  mag. samorządo­

wy
11.55 Nasze państwo — aktualności
12.00 Wiadomości
12.10 Ag robiznes
12.15-14.55 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn Notowań — Beztroskie 

dzieciństwo
12.40-14.55 Środy artystyczne
12.40 English and Arts: Sztuka urządzania 

przyjęć
12.55 Opowieści dziwnoluda — Zimowe 

uroki — widowisko poetyckie
13.15 Spotkania z literaturą — Bo w życiu 

jak w tańcu — Tadeusz Peiper
13.45 Historia Polskiego Radia
14.00 Trwam niby modlitwa — Bolesław 

Leśmian na Ziemi Zamojskiej
14.25 Biblia wczoraj i dziś — film dok.
14.55 Program dnia
15.00 Drgawy — program muz.
15.30 Dla młodych widzów — Raj
15.55 Muzyczna Jedynka — Gorąca dzie­

siątka
16.00 Moda na sukces (45)
16.25 Śmietnik
17.00 Teleexpress
17.20 Miliard w rozumie
17.45 Polska Kronika Ogórkowa
18.00 Zespół adwokacki (1 /12) — serial 

prod. poi.
19.00 Wieczorynka — Pinokio (10)
19.30 Wiadomości
20.10 Niebezpieczne ujęcia — pilot serialu 

sensac. przyg. prod. USA (1985)
21.50 Puls dnia
22.15 Wywiad miesiąca Vaclav Klaus
23.00 Wiadomości
23.15 Dziś w Senacie
23.25 Wigilia — film prod. poi.
0.25 Komu się powodzi (3)
0.45 Portrety miast — Trzebnica
1.15 Film dok.
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Gość poranny
7.30 Język angielski (8) — Kurs BBC
7.40 Dwójka o poranku —  Nowości mu­

zyczne
8.00 Program lokalny
8.30 Sherlock Holmes i doktor Watson

— Duch w pałacu Kindersley
9.00 Świat kobiet
9.30 Najpiękniejsze zakątki Europy

— Podziemne krajobrazy Europy
— film prod. franc.

10.00 Kacper i jego przyjaciele
10.25 Bestsellery Dwójki — W rytmie kół, 

w  rytmie lez — film dok. (powt.)
11.20 Tadeusz Boy-Żeleński
12.00 Co nam w duszy gra, wieczór piose­

nki popularnej
13.00 Panorama
13.20 Dwaj spryciarze w Antalyi (7 )— Gdy 

w grę wchodzi miłość 
14.10 Clipol 
14.55 Powitanie
15.00 Kacper i jego przyjaciele
15.30 Sportowe życie
16.00 Zwierzęta wokół nas — Podaj łapę
16.30 50.lecie Poznańskiego Chóru Chło­

pięcego Młode Talenty — reportaż
17.00 Jezuici — legiony czarnego papieża

— film dok.
17.55 Losowanie gier liczbowych
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35 Wzrockowa lista przebojów
20.00 50. lecie Poznańskiego Chóru Chło­

pięcego G.F. Haendel — Te Deum
Laudamus

21.00 Panorama
21.35 Ekspres reporterów
22.05 Walczewski — Najważniejsze jest 

marzenie — film dok.
22.55 Misteria — Boże Narodzenie (1)
24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram
0.15 Łączenie podzielonego — film dok.
1.15 Zakończenie programu

CZWARTEK 22.12.94 
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 Oddział dziecięcy (16)
8.30 Tut turu — Ouiz dla dzieci
8.46 Gimnastyka — Wyciągnij się, Prze­

ciągnij się
8.50 Przygody Kota Filemona
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.25 Domowe przedszkole
9.50 Porozmawiajmy o dzieciach
9.55 Muzzy Comes Back (30) — j. ang. 

dla dzieci
10.05 Niebezpieczne ujęcia (1 /20)
10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Gotowanie na ekranie
11.20 To jest łatwe — ...oczko w prawo, 

oczko w lewo
11.30 Zakryj zera
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15-14.50 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn notowań 
12.40-14.50 Czwartkowe spotkania

z przyrodą
12.40 Klinika zdrowego człowieka (prze­

szczepy szpiku u dzieci)
13.06 Zwierzęta świata — Pawiany wśród 

drzew figowych
13.35 Przez lądy i morza — Mongolie Szy­

mona
14.00 Całkiem serio o (młodych małzeńst-

14.25 Pierwsze 365 dni życia dziecka (11) 
— Dziecko ma już jedenaście miesię­
cy

t.50 Program dnia
5.00 Czad komando — program roz.
5.30 Słowa, słówka i półsłówka — teletu­

rniej
5.00 Oddział dziecięcy (16) powt.
5.25 Cro — (2/13)
7.00 Teleexpress
7.20 Filmidło — magazyn filmowy
7.40 Rodzina rodzinie
3.05 Doogie Howster — lekarz medycyny 

(1 /28) — serial prod. USA
3.30 Magazyn katolicki
9.00 Wieczorynka: Szewczyk Dratewka
9.30 Wiadomości
0.10 Niebezpieczne ujęcia (1 /20) — se­

rial prod. USA (powt.)
1.05 Tylko w Jedynce
1.50 Magazynio
2.00 Diariusz
2.10 Gliny
2.25 Pegaz
3.00 Wiadomości gospodarcze
3.15 Miniatury - St. Markowski
3.20 Allan Starski — Przestrzeń — film 

dokum.
3.50 Gdyby się wiedziało— film prod. ros.
1.10 Portrety miast— Kalisz
1.40 Album ziemian kaliskich — reportaż
“*  ■ '•1>"*/>TAnui nrnnramu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Sport Telegram
7.20 Gość poranny
7.30 Kurs języka angielskiego BBC (9)
7.40 Nowości muzyczne
8.00 Program lokalny
8.30 Sherlock Holmes I doktor Watson 

— Siedzący cel
9.00 Świat kobiet
9.30 Podziemne krajobrazy Europy

10.00 W krainie dinozaurów (4) — Dziew­
czyna z dżungli

10.30 Powrót No To Co
11.25 St. Jerzy Lec - film dok.
12.15 Clipol
13.00 Panorama
13.20 Piekielny telewizor (Och, etot uzast 

nyj telewizor)
14.45 Powitanie
15.00 W krainie dinozaurów — (powt.)
15.30 Multihobby
16.00 Małe ojczyzny — Przystanek przy­

stań
16.30
17.00

Pętla czasu — Rock oko 
Gombrowicz wśród Francuzów
— film dok.

17.30 Przestrzeń Krzesimira - film dok.
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
19.00 Koło fortuny
19.35 Klub pana Rysia (16)
20.00 Studio sport — Za metą
21.00 Panorama
21.35 Auto
22 05 Czarodziej samotności — film prod. 

USA.
24.00 Panorama 
0.05 Sport-telegram 
0.15 Art noc
1.15 Zakończenie programu

PIĄTEK 23.12.94 
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 Moda na sukces (46)
8.30 Teleferie: Wujek Jack — film ang.
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.25 Domowe przedszkole
9 50 Tęczowy Musik Box — Kolędy

10.00 Powrót McCLaina (1 /80) — serial 
prod. USA

10.50 Muzyczna Jedynka
11.00 Szkoła dla rodziców
11.15 Uszyj to sama
11.30 U siebie — program mniejszości na­

rodowych
11.50 Ocalić od zapomnienia — Piękno 

i historia
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15-14.50 Telewizja Edukacyjna
12'15 Magazyn Notowań — O czym mó­

wią zwierzęta
12 45 Jaka szkoła? Płeć i wychowanie
12.50 Spojrzenie na Niemcy — Schwarz- 

wald
13.15 Kto ty jesteś? Jacy jesteśmy
13.25 Kto pierwszy, ten lepszy
13.45 Jeśli nie Oxford. to cg...?
14.10 Opłatek pod Puławską
14.25 Biznes po amerykańsku (8) Kalkula­

cja ryzyka
14.50 Program dnia
15.00 Party tura — Rock raport
15.30 Country Ameryka - Wujek Jack
15.55 Muzyczna Jedynka — Gorąca dzie­

siątka
16.00 Moda na sukces (48)
16.25 Teleferie — Śpiewanki w rodzinie
17.00 Teleexpress
17.20 Tata, a Marcin powiedział — Jak 

przezwyciężyć stres
17.30 Goniec
17.40 Test
18.05 Randka w ciemno
18.50 Żulu Gula
19 00 Wieczorynka— Ba|ki Pana Balagana 

— Babcia Ala i 40 rozbójników
19.30 Wiadomości
2010 Cud na pustkowiu — western prod. 

USA
21.40 Puls dnia
22.05 W.C. Kwadrans
22.20 Sprawa dla reportera
23.00 Wiadomości „  . .
23.15 Niebezpiecznie skromna— film dok

o Barbarze Rachwalskiej. aktorce 
0.10 Zawsze — film prod. USA
1.50 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Gość poranny
7.30 Nauka języki angielskiego — (10) 

kurs BBC
7.40 Dwójka o poranku — Nowości mu­

zyczne
8.00 Programy lokalne
8.30 Zbójnicy króla — (12) — Pojedynek
9.00 Świat kobiet
9.30 Tajemnice rosyjskiej tajgi— film dok

10.00 Batman
10.20 Małgosia kontra Małgosia (1 )— Te­

atr dla dzieci
11 00-14.55 Transmisja obrad Se|mu (w 

przerwie ok. 13.00 Panorama oraz 
relacja z obrad Senatu)

14.55 Powitanie
15.00 Batman
15.30 Koszykówka zawodowa NBA
16.30 Od dziewiąte) do piątej (11)
17.00 Listy nie wysiane — film dok.
17.25 Oczekiwanie na cud — film dok
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
19.00 Jeden z dziesięciu — Teleturniej
19.36 Lalamido, czyli porykiwania szarpid-

rutów

20.00 Bilans XX wieku — 10 najważniej­
szych postaci-symboli charakterystycznych 
dla XX wieku — film dok
20.50 Halo weekend
21.00 Panorama
21.30 Poradnia pozamałżeńska
22.00 Pałac gier — film prod. USA
23.30 Kuglarze — reportaż ze spektaklu 

Kuglarze i wisielcy
24.00 Panorama 
0.06 Sport telegram 
0.15 Koncert WOSPRiTV
1.15 Zakończenie programu

SOBOTA 24.12.94 
WIGILIA 
PROGRAM I
7.00 Kawa ery herbata?
8.35 Sportowa apteka
9.00 Wiadomości
9.10 Ziarno
9.35 Opowieści wigilijna — film prod. 

ang.
10.50 Wigilie kresowe — film dokum.
11.15 Świąteczne teledyski
11.30 Wigilia — film dokum.
11.45 Nie było miejsca w gospodzie — ks. 

biskup T. Gocłowski
12.00 Wiadomości
12.10 Wigilia w  RAJu
12.40 Jedzie drogą Mikołaj — program 

muzyczny
13.10 Zwierzęta świata — Pawiany z gido- 

wych drzew
13.40 Wigilia u Smerfów
14.05 Świąteczny śnieg — film prod. USA
15.00 Szalom — Rok w Ziemi Świętej
16.00 Wierzę drzewom —  widowisko 

muz.-poet.
16.30 Rosochaty włóczęga — film anim.
17.00 Teleexpress
17.20 Spotkanie wigilijne papieża Jana 

Pawła II z Polakami
17.35 Swojskie klimaty— Wigilia
19.00 Wieczorynka — Boskie prezenty
19.30 Wiadomości
20.00 Homilia Prymasa Polski
20.15 Genezis — film prod. wł. -franc.-USA
21.55 Swojskie klimaty — Gwiazdy i ko­

lędnicy
23.15 Nad nim anieli — kolędy
23.55 Transmisja Pasterki z Watykanu
2.00 Niepoprawny uwodziciel — film 

prod. franc.
3.35 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Dwójka o poranku — Muzyczne no­

wości „2 "
7.30 Tacy sami
7.50 Spotkania z językiem migowym
7.55 Powitanie
8.00 Boże Narodzenie u Flinstonów
8.30 Opowieści Alfa — serial (1 /21)
9.00 Program lokalny

10.00 Tradycja żołnierskiej wigilii w Wojs­
ku Polskim

10.30 Animals
11.00 Gwiazdka na ulicy Sezamkowej
12.00 Świąteczna wygrana — film prod. 

U SA
13.35 Nasze śpiewanie — reportaż o śpie­

wającej rodzinie Morków
14.00 Historia Gwiazdy Betlejemskiej 

—  film dokum.
14.50 Halo Dwójka
15.00 W krzywym zwierciadle — Witaj 

Święty Mikołaju — komedia prod. 
USA

16.35 Wigilia w Dwójce — J.Owsiak I w i­
gilijni goście

17.26 Z kolędami u Czarnej Madonny
17.55 Losowanie gier liczbowych
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
18.30 Puste miejsce przy stole — Wieczór 

kolęd w wykonaniu Stanisława Sojki
19.10 Boże Narodzenie w Betlejem
19.30 Niezwykła wigilia — program dla 

dzieci
19.55 Przy wigilijnym stole
20.35 Radio Maryja — film dokum.
21.00 Panorama
21.30 Słowo na niedzielę
21.36 Kolędy Jana Maklakiewicza śpiewa 

Poznański Chór Chłopięcy „Polskie 
Słowiki"

21.50 Baby Boom — komedia sentymen­
talna prod. USA

23.40 Opowieść o wole I ośle w Betlejem 
— widowisko artystyczne
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0.15 Roztańczony buntownik — komedia

prod. austral.
I .  45 Zakończenie programu

NIEDZIELA 25.12.94
I ŚWIĘTO 
PROGRAM I
6.55 Program dnia
7.00 Wśród kangurów — film dokum.
8.00 Świąteczne śpiewanie — program 

dla dzieci
8.25 Tropem Świętego Mikołaja
8.55 Ulice Wielkiej Kolędy — widowisko 

teatralne dla dzieci
9.30 Renifer Świętego Mikołaja — film 

prod. USA
11.10 Koncert życzeń
11.55 Urbi et Orbi — transmisja z Watyka­

nu
12.45 Z kamerą wśród zwierząt — Świąte­

czne stroje
13.00 Pani Irena (1) — Świerszcz za kom­

inem — program o I. Kwiatkowskiej
13.55 Potop (1) — film prod. poi.
16.30 TAI — Trzydziesta dziewiętnaście
17.00 Teleexpress
17.20 Duch taty — komedia prod. USA
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Po wrót do przyszłości— komedia s-f 

prod. USA
22.15 Czar par
23.25 Dopóki śpiewam ja — program do­

kum.
0.30 Honor Prizzich — film prod. USA
2.40 Miłość i magia — widowisko mu­

zyczne
3.30 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Echa tygodnia (dla niesłyszacych)
7.30 FHm dla niesłyszących — Orkan na 

Jamajce (1 /2)
8.20 Słowo na niedzielę (dla niesłysza- 

cych)
8.25 Offertorium na Boże Narodzenię oraz 

powitanie
8.30 Kolędy na Jasnej Górze
9.00 Program lokalny

10.00 Tańczące konie (przegląd Pucharów 
Świata w  ujeżdżaniu)

10.30 Jak zmieścić w sobie pól nieba
— śpiewa Jacek Borkowski

10.45 Narodziny — impresja filmowa
I I .  00 Wiesław Ochman — Melodie świata
12.00 0 chłopcu, który kochał Boże Naro­

dzenie — film prod. USA
13.35 Ojczyzna-polszczyzna— W języko­

wym kręgu Bożego Narodzenia
13.50 Bogusław Kaczyński zaprasza dzieci

—  Dziadek do orzechów
15.35 Jaś Fasola — Wesołych świąt panie 

Fasola
16.00 Na wolności — Wilki — oczami Ti- 

mothy Daltona — film dokum.
17.00 Pejzaż bez Ciebie— koncert poświę­

cony twórczości Jerzego Wasows- 
kiego

18.00 Barbara i Bogumił po latach — spot­
kanie z J. Barańską i J. Antczakiem

18.25 Teatr Telewizji: A. Fredro — Nowy 
Don Kichot — musical

19.30 Przygody Animków — film anim.
20.00 Marysia biesiadna — program roz­

rywkowy z udziałem M. Rodowicz
21.00 Panorama
21.30 Bezludna wyspa
22.20 Tańczący z wilkami — film fab. prod. 

USA (1)
23.50 Koncert poświęcony pamięci Eh/lsa 

Presleya
1.50 Zakończenie programu

PONIEDZIAŁEK 26.12.94
II ŚWIĘTO 
PROGRAM I
7.00 Program dnia
7.05 Tańce polskie — Górale Żywieccy
7.30 Słonica o imieniu Echo — film dok.
8.30 Świat Królika Piotrusia i jego przyja­

ciół — Krawiec z Gloucester
8.55 Tut-Turu
9.10 Awantura o Basię — film prod. poi 

(1959 r)
10.50 Kolędy
11.00 Koncert życzeń
11.46 Kolędy jazzowe gra Trio Andrzeja 

Jagodzińskiego
12.05 Biesiada sarmacka — Nasz Bóg co­

dzienny — widowisko poetyckie
12.46 Pani Irena (2) — Docentowa Pra- 

szczadkowa i inne
13.40 Potop (2) — film prod. poi.
16.00 MDM, czyli Mann do Materny, Ma­

terna do Manna
16.30 Śmiechu warte

17.00 Teleexpress
17.20 Wszystkie stworzenia duże i małe

— film prod. ang.
19.00 Wieczorynka — Pierwsze święta M i­

kołaja
19.30 Wiadomości
20.10 Na zawsze — film prod. USA
22.20 Wieczór z Alicją
23.15 30 lat minęło. Krzysztof Krawczyk 

i jego goście (1)
0.20 UHF — kom. prod. USA
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Pieśni na Boże Narodzenie śpiewa 

Mormon Tabemackle Choir
7.30 Symbole religijne w Wojsku Polskim
8.00 Giovanni Pierluigi da Palestrina

— Offertorium na dzień Św. Szcze­
pana oraz powitanie

8.05 Pierwsza gwiazdka Kacperka
8.30 Wśród żołnierskich kolęd
9.00 Program lokalny

10.00 święta w Zakopanem
10.15 Wigilia z Krywaniem Andrzeja Bran- 

dstattera
10.45 Święta w Zakopanem
11.00 Scena Młodego Widza — Zofia Kos­

sak-Szczucka — Gość oczekiwany 
(premiera)

12.00 Niezłomny wiking — film przyg. 
prod. USA (1954 r.)

13.40 Dione Warwick i Placido Domingo
— Gwiazdka w Wiedniu

15.00 Na wolności — Tygrysy widziane 
oczami Boba Hoskinsa

15.50 Królewna Śnieżka i krasnoludki
— widowisko na motywach bajki 
braci Grimm

17.40 Święta w Zakopanem
17.50 Benefis Skaldów
18.50 Program lokalny
19.00 Famiiiada
19.30 Zdarzyło się w  Boże Narodzenie (2)

— program dla dzieci
20.00 Kolędy — widowisko
20.30 Święta w  Zakopanem
20.45 Halo Dwójka
21.00 Panorama
21.30 Kolędy polskie gra i śpiewa Zespół 

Zayard
21.55 Święta w Zakopanem
22.10 Tańczący z wilkami (2) — film prod. 

USA
23.40 Stanisław Baliński — Moja prawda 

jest moją pamięcią — film dok.
0.10 Ariel Ramirez — Msza kreolska 
0.45 Zakończenie programu

WTOREK 27.12.94 
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 Pierwsze pocałunki — Kiążę z bajki
8.30 Muzyczna Jedynka
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.20 Domowe przedszkole
9.45 Porozmawiajmy o dzieciach
9.50 Świąteczne śpiewanie

10.00 Catwalk (12)
10.45 Portret Europejski — Ferdynand Ge­

org Waldmueller Franz Grillparzer
— film dok. prod. austriac.

10.55 Muzyczna Jedynka
11.00 Giełda pracy, giełda szans
11.20 Zaproszenie do stołu
11.30 Klub samotnych serc
11.50 Prawik domowy
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15-14.55 Telewizja Edukacyjna
12.15 Kraina wina i serów
12.40 Przybysze z Matplanety — Królestwo 

miętowego groszka
13.10 Kuchnia
13.25 Telekomputer
13.40 W świecie nauki
13.45 Bałtyckie technologie
14.00 Program dokumentalny
14.55 Program dnia
15.00 Dla młodych widzów: — Sylwester 

w stylu
15.30 Wujek Jack (2) — serial
16.00 Pierwsze pocałunki powt.
16.25 Teleferie dla dzieci. Kluski z makiem
17.00 Teleexpress
17.20 Aria ze śmiechem
17.40 Kliniak zdrowego człowieka
18.05 Simpsonowie (16)
18.30 Rewizja nadzwyczajna —: Kto zabił 

Nowotkę (3)
19.00 Wieczornyka — Pszczółka Maja
19.30 Wiadomości
20.10 Ludzie z marginesu — film prod. 

austral.
21.50 Puls dnia

22.05 Sejsmograf
22.15 Reportaż
22.30 Listy o gospodarce
23.00 Wiadomości
23.15 Powrót — film dok.
23.35 I żeby nie wrócili — film dok.
24.00 Boskie i cesarskie (prograrr\.w palu) 
0.25 Skąd ta wrażliwość? (Tomasz Tryz

na)
1.00 Życie moje
1.40 Portrety miast— Oława Środa Śląska
2.10 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Gość poranny
7.30 Nauka języka angielskiego — Kurs 

BBC
7.40 Dwójka o poranku
8.00 Programy lokalne
8.30 Sherlock Holmes i doktor Watson

— Zgrana rodzinka
9.00 Świat kobiet
9.30 Hollywoodzki Babylon (16)

10.00 Przygody Blackyego — Siła woli
10.30 Teatr dla dzieci: Anna Świerszczyńs- 

ka — Farfurka królowej Bony (1)
11.25 Program muzyczny dla dzieci
12.10 Teatr dla dzieci — Farfurka królowej 

Bony (2)
13.00 Panorama
13.20 Zakazana miłość (33)
14.05 Clipol
14.55 Giovanni Perluigi da Palestrina

— Offertorium na dzień św. Jana 
Apostoła oraz powitanie

15.00 Przygody Blacky ego — Siła woli
15.30 Ze sportowego archiwum
16.00 Lata i stulecia — magazyn historycz­

ny
16.30 Publicystyka kulturalna
16.50 PKF
17.00 Magazyn przechodnia
17.10 Sen o Europie
17.40 W okolice Stwórcy — program red. 

katolickiej
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35 Hrabia Kaczula (15)
20.00 Pytania o Polskę
21.00 Panorama
21.30 Pogotowie ekologiczne Dwójki
21.40 Reporterzy Dwójki przedstawiają
22.00 Zakryj zera
22.25 Perły z lamusa+ Kopalnie Króla Sa­

lomona — film prod. angielskiej
24.00 Panorama 
0.05 Sport telegram
0.15 Stojące wody — film prod. francu­

skiej
1.50 Zakończenie programu

ŚRODA 28.12.94 
PROGRAM I
6.00 Kawa czy herbata? W tym: Ty i twój 

kot. Lecznica dla zwierząt
8.00 Moda na sukces— (47)
8.30 Drga wy — program muz.
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja
9.20 Domowe przedszkole
9.45 Porozmawiajmy o dzieciach
9.50 Świąteczne śpiewanie

10.00 Zespół adwokacki (2/12) — serial 
prod. poi.
10.50 Muzyczna Jedynka
11.00 Od niemowlaka do przedszkolaka
11.30 Forum nieobecnych
11.55 Nasze państwo — aktualności
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes 
12.15-14.50 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn Notowań — W cieniu Alp
12.40 English and Arts — Sztuka urządza­

nia przyjęć
12.55 Kronika ojczysta — Wiek XI
13.15 Cnotliwe warchoły i figlarne jGim°?v 

ćpanny, czyli obyczaje po polsku 0 )
13.30 Powtórka z historii — Wł. Łokietek
14.00 Program publicystyczny
14.55 Program dnia
15.00 Raj
15.30 Wujek Jacek — serial
15.55 Muzyczna Jedynka — Gorąca dzie­

siątka
16.00 Moda na sukces (47)
16.25 Teleferie dla dzieci: Kluski z makiem
17.00 Teleexpress
17.20 Miliard w rozumie
17.45 Polska Kronika Ogórkowa
18.00 Zespół adwokacki (2/12) — serial 

prod. poi.
19.00 Wieczorynka — Pinokio (1)
19.30 Wiadomości
20.10 Płonący ocean — film prod. USA
21.45 Puls dnia
22.00 Mam prawo
22.30 Sabałowe bajanie
23.00 Wiadomości
23.20 Deja Vu — komedia prod. poi.
1.00 Komu się powodzi — reportaż
1.25 Portrety miast: Jelenia Góra
2.00 Zakończenie programu

PROGRAM II
7.00 Panorama
7.10 Sport telegram
7.20 Gość poranny
7.30 Język angielski (12) — Kurs BBC
7.40 Dwójka o poranku — Nowości mu­

zyczne
8.00 Program lokalny
8.30 Aktorka — film prod. poi.
9.00 Transmisja obrad Sejmu — w prze­

rwie obrad ok. 13.00 Panorama
14.55 G. Pierluigi da Palestrina Offertorium 

na dzień Świętych Młodzików oraz 
powitanie

15.00 Kacper i jego przyjaciele (ost)
15.30 Sportowe życie
16.00 Zwierzęta wokół nas — Podaj łapę
16.30 Reportaż muzyczny
17.00 Teatr w  kadrze — Elżbieta Czyżews­

ka — Skala oddalenia
17.55 Losowanie gier liczbowych
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.00 Koło fortuny
19.35 Truskawkowe studio
20.00 Komentarz polityczny
20.50 Cienie życia
21.00 Panorama
21.35 Ekspres reporterów
22.05 Czarodziejka Kiri— do muzyki Jerze­

go Fryderyka Haendla
23.00 Misteria — Boże Narodzenie (2) 
0.10 Panorama
0.15 Sport telegram
0.25 Count Basie Madę In Poland
1.15 Zakończenie programu

T A X I O S O B O W E  
- d o jazd  do I s t re fy  b ezp ła tn y  

10 %  zn iżk i d la  s ta ły c h  k lie n tó w  
N a jta ń szy  t ra n sp o rt  b a g a żo w y
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Tania owata (Włochy) 
i podbiciówka (od 15.000)

PROMOCYJNE CENY

KORZYSTNE WARUNKI SPRZEDAŻY

FIRMA M A G  
POZIMAŃ

ul. Głogowska 218, tel. 627 081 w 381 
od godz. 8.00 do 16.00

Suriąt Sojey* TianocCijenia, 

SfCfęSlitueęp 1995 73>6u
S lM K tK  9 C U c * tto * H  

& 6 te u ta ,

'P o M ę e e A tta , O & f f ię c U o ic t

-  “S o m Żi  “P o K 4 t(U M M f 

- OcUOjiat cu Scuatjędja.

SPRZEDAM
♦  prasę sześciopółkow ą typu „Sopm asz"  

(wymiary: 2500 x 1300) w raz z urządzeniami 
technicznym i do okieinowania płyt 
w iórow ych okleiną naturalną

♦  prasa na prąd, klejarka, w alce  klejowe,
♦  piła form atow a z dwom a piłami.

K o n ta k t :  Ż a ry  u l. P a d e re w s k ie g o  18$ 
lu b  te l .  35 - 96 Ż a ry  (G rz y b )

P o szu k u ję
mgr farmacji 

mającego uprawnienia 

do prowadzenia apteki

Tel. 174-206
i

Zakład 
Stolarski

poleca

Jarosław Sturomski 
Biskupice 

ul. Boczna 1$ 
Tel. 155-172

PRZED SIĘBIO RSTW O
HANDLOW E
SW ARZĘD Z
UL. W R ZESIŃ SK A  11

ŻY C ZY M Y  SW OIM  KLIENTO M

ZA PR A SZA M Y!
Przedsiębiorstwo Handlowe Cybina 

62-020 Swarzędz, ul. Warszawska 11, 
tel. 172-271 pon.-pt. 9.00 - 13.00,

^  sobota 9.00 -13.00

M IŁYC H  I  PO G O D N YC H  
ŚW IĄT BOŻEGO NARODZENIA
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Zdroufych i pogodnych Jufiąt 
oraz zoszefląt] pomyślności 
zo nadchodzącym 1995roląi 

życzy
Wszystkim 9{ęszym UęUentcm

4 t a d M a r ^

Serdecznie zapraszamy l

HURTOWNIA PIANKI I TKANIN TAPICERSKICH

■■ * "PfPi Hilh»rAD M aRUb
62-020 SWARZĘDZ 

■I. Padtrewsklago 63 
tal. (0-61) 173-070, in  (0-61) 173-492

czynna:
6.00-17.00 sob. 6.00-13.00

62-020 ZALASEWO 
■I. Równa 6A 

U l. (0-61) 173-134 
ezynaa:

6.00-16.00 lob. 6.00-12.00

S p rzed am
Ford Eskord 1,6 rok 82r. 4 drzwiowy, skrzynia biegu 5

lob
Opel Kadet 1,3 rok prod. 82r.

Swarzędz Nowa Wieś ul. 3-go Maja 16

Szanownym Mieszkańcom Miasta i Gminy Swa­
rzędz i ich Rodzinom na nadchodzące Święta 
Bożego Narodzenia serdeczne życzenia spokoju, 
miłych chwil spędzonych w gronie najbliższych, 
wzajemnej życzliwości, a dzieciom wielu radości 
pod choinką oraz zdrowia, wszelkiego dobra 
i pokoju w Nowym 1995 Roku składają

Przewodnicząca Rady M iejskiej 
Burmistrz
Radni Rady M iejskie/ 
oraz pracownicy
Urzędu Miasta i Gm iny Swarzędz

Przedsiębiorstwo
Wystawienniczo-Handlowe

ABC
poleca:

szeroki w ybór mebli tapicerowanych
★  komplety wypoczynkowe
★  sofy
★  kanapy

Tkaniny według życzeń i wyboru klien­
tów. Transport na terenie gminy Swa­
rzędz jest bezpłatny.

Wszystkim klientom i czytelnikom Tygodnika Swarzę- 

dzkiego serdeczne życzenia radosnych Świąt Bożego 

Narodzenia oraz pomyślności w Nowym 1995 roku 

składają

Andrzej i Mirosław Bra Ciszewscy

S p r z e d a m
tarcicę olchę I. II. III.

tel. (066) 38-53-04

Życzenia Miłych i Pogodnych Świąt Bożego Narodźi 

oraz Bogatego w Zdrowie i Szczęście Zasobnego w pu 

niądze Nowego 1995 Roku składa Swoim Klientom, on 

Sympatykom

Wypożyczalnia Kaset Video 
„ CINEMA” 

ul. Wrzesińska 1

V

M AR K ET „S M ” OS. K O Ś C IU S ZK O W C Ó W  13

Z A P R A S Z A  N A  Z A K U P Y  ŚW IĄ T E C ZN E
P O L E C A M Y : K AR PIA  Ś W IĄ T E C Z N E G O  W  CENIE  50.00(Kkg 

D U Ż Y  W Y B Ó R  C IASTA  Ś W IĄ T E C ZN E G O
(R Ó W N IE Ż  N A  Z A M Ó W IE N IE )
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IMPORT-EXPORT
ul. Gagarina 9
tel. 172-775 

hurt. - Boczna 1 
tel. - 172-789

*
TKAŃ IN INY
PIANKA
OVATA

- fiok, żakard, satyny (kraj, import)

- p łyty , formatki - ceny producentów

- najwyższa włoska jakość - najniższe fabryczne ceny

MEBLE

OVATA - sprzedaż promocyjna

- producent najwyższej jakości mebli 

wypoczynkowych (tkanina, skóra)

Najserdeczniejsze życzenia 

radosnych
Świąt Bożego Narodzenia 

oraz
szczęścia i wszelkiej pomyślności 

w Nowym 1995 Roku

swoim Wyborcom życzy 

M irosław  Horla  

Radny Rady M iejskiej

t ----------------------------------------------------------------------------------------------------

WSZYSTKIM NASZYM KLIENTOM 
NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA ŚWIĄTECZNE 

SKŁADA

STA CJA  TECHN ICZNEJ KONTROLI 
I OBSŁUGI SAMOCHODÓW

W YKONUJE:
A przeglądy rejestracyjne z wpisem  do dowodu 
rejestracyjnego
★ diagnostyka, naprawa, holowanie 
A przeciwkradzieżowe znakowanie pojazdów 
A przeciwkradzieżowe zabezpieczanie pojazdów

MUL - T - LOCK
W łaścicie l inż. M iros ław  Horla 

ul. N ow y Ś w ia t 16. Swarzędz te l 172-833

Wszystkim naszym klientom wesołych 

pogodnych Świąt Bożego Narodzenia 

oraz wszelkiej pomyślności w Nowym 

1995 Roku życzy

Stanisław Witecki

DRUKARNIA SWARZĘDZKA
w y k o n u j e

+  druki zaproszeń i zawiadomień ślubnych 

na wzorach zagranicznych 

♦  wszelkiego rodzaju druki wielobarwne

od pon. do soboty w godz. 7.00 - 19.00 

Swarzędz, ul. Pogodna 24a, tel. 172 - 764
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